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M o r a t o r y u m .
teres dla dłużnika, bo dług w  znacznej części: brały je inne, szczęśliwsze kraje koronne pań- 
amerrtyzuje się sam przez się. Jeżeli przed dwo-jstwa, którym oszczędzone zostało zetknięcie 
ma laty pożyczyłem koiiomę, za którą kupiłem ’ się bezpośrednie z wojną oko w oko. Galicy a. 
sobie pieiczeń wieprzową i małe piwo, a dzisiaj jest winna zachodowi, Znosić moratoryum w 
zwracam koronę, za którą mój zacny wierzy-, tej chwili, to znaczy oddawać zachodowi jesz- 
ciel może sobie kupić już tylko szklankę piwa ozc i tę resztę krążących u nas pieniędzy, do- 
i kawałeczek śledzia, to kto stracił, ja, ozy on ? , lewać —  wodę do studni.... I  to wtedy, kiedy 

A le społeczeństwo spekulantem nie jest, na wojna nie skończyła się jeszcze, kiedy każde- 
baissę nie gra i interesów dyfereneyalnych go z nas w tym kraju trzyma jeszoze mocno w
nie prowadzi. Ono nxa w  sobie uczciwość przy
rody, ehoe oddać to, co wzięło, ale wtedy, 'kie
dy będzie mogło. Dzisiaj zaś nie może.

Przeszło miliard koron należy się krajowi za 
rekwizycye "wojskowe. Łagodnie licząc co naj
mniej trzy miliardy tytułom odszkodowali wo
jenny cłu Z togo wszystkiego dotąd a n i śladu. 
A  tu cucą. odbudowywać moratoryum. Niby 
skąd i jak?

Jeżeli się ma odbudować moratoryuin to na 
to, aby uruchomić kredyt. Ozy on jednak bę
dzie uruchomiony, jeżeli zrujnuje się do reszty 
egzysteneye gospodarcze w tym kraju? Przy 
ostatniej pożyczce -wojennej same czynniki rzą
dowe zachęcały gorąco do zaciągania- poży
czek hipotecznych na cele finansowania tej po
życzki. Pocztowa Kasa Oszczędności pośredni
czyła chętnie w  tych operacyaoh, A le nie u 
nas. U nas odmówiono na ten cel kredytu hi
potecznego. A  więc-....

Niewątpliwie w  przeciwieństwie do naszych 
wrogów, państwa centralne odniosły wielką 
korzyść ze swojego zamknięcia. Ich koszta 
wojenne w olbrzymiej części pozostały u nich 
samych. A le w Galicyi ono nie pozostały. 2a-

Komunikat sztabu austro-w ęgierskie|ł> .

' Kraków , 14 grudnia'.
(k .  S .) Równocześnie z inobilizacyą ©gło-szio- 

no moratoryum. Jesizczo kamień leżał na ka
mieniu, jeszcze każdy czerpał z pełni -dorobku 
pokoju wieloletniego, jeszcze setki tysięcy tych, 
którzy dzisiaj śpią snem wiecznym lu-b_wiodą 
smutny żywot cherlaków i inwalidów, cieszyły 
sję. zdrowiem, kwitły i pracowały, jeszcze chyli
ły  "się ciężkim kłosom szerokie nasze niwy, jesz
cze —  jednem słowem —  wojny w  rzeczywisto
ści nie było, a już ogłoszono moratoryum. Dla
czego? I>o wojna nadchodziła w całym swoim 
mojestacic grozy i zniszczenia, w  całej ponurej 
świetności nieznanego i nieprzeczuwanego, któ
re ze sobą niosła.

Minęło ' od tego czasu szesnaście miesięcy.
A  jakich? Dziewięć dziesiątych nauzego kraju 
padło ofiarą rosyjskiego najazdu. Przez cały 
kraj przesuwały się aronie wałczące. Z ogniem 
poszły tysiące -osad ludzkich. Z dymem ulecia
ło mienie i dorobek całych pokoleń. Cale po
łacie wczoraj jeszcze kwitnącego kraju stały 
się jak pustynia bezludna, głucha-, po której 
tylko pies się bezdomny błąka i człowiek —  za
pomniany przez śmierć. W  niwecz poszły War
sztaty i warsztaciki pracy, przy których tysią
ce wyrabiały teraźniejszość dla siebie i przy
szłość dla swoich. Zabrakło rąk cLo pracy. K o 
biety, dzieci -i starcy pozostali tylko. Wojna 
nie zawiodła oczekiwań, które wyra-ziły się 
między innemi także i —  w  moratoryum....

Lecz oto wojna nie skończyła się jeszcze.
Ani jedno nieszczęście, które na nas w  mnogo
ści t-ałńcj ściągnęła, nie odeszło i  nie ustało, 
a co czas j-akiś ktoś gdzieś zaczyna dyskuto
wać o —  zniesieniu moratoryum... W ięc jak- 
fo? To wtedy, kiedy jeszcze wszystko było 
na swojem miejscu, kiedy zmora zbliżała się 
dopiero, meratoryum było potrzebne, a dzisiaj, 
kiedy nic nic stoi już na swojem miejscu, kie
dy zmora już dusi nas od półtora roku, kiedy 
tragedya wojny rozegrała -się dopiero w  całej 
pełni, moratoryum już słało się niepot-nzebnem, 
zdolność płatnicza wróciła do dawnego stanu, 
czy może nar/et wzroisła?

Co to właściwie znaczy? Skąd ta śmieszna 
ambieya wolnych od wszelkich związków mo- 

■ ralnych a krajem jednostek, któacJaŁ mdą eię 
do uruchomienia spoazywają-eego dotąd rui 
szczęście aparatu licytacyjnego? Jakie przy
taczają argumenty? Oto mówią, że kraj jest 
pieniędzmi —  »przcp-chany«. To -twierdzenie, 
leUtomyślnie i bezmyślnie z ust do ust powta
rzane, gotowe wróść w zbiorową świadomość 
naszą. Myśmy sobie gotowi naprawdę, wyobra
zić, że po wojnie staniemy się bankierami Eu
ropy co najmniej —  środkowej. A  to przecież 
jest humbug!

Istotnie w  kraju jest wiele gotówki. Posia- 
. W. kupie© w miastach niezniszczonych . 

wieśniak na wsi. Ało przypatrzeć się potrze- 
ba bliżej tej gotówce i określić jej stosunek do 
strat, która kraj wogóle poniósł, aby ocenić 
jej _ rzeczywistą wartość. Chłop, który -przed 
wojną miał krowy i konie i Świnic i gęsi i pług 
i  statki gospodarskie i dom i stajnię 1 stodóf- 
kę, dzisiaj nie ma nic z togo wszystkiego, jeno 
tylko —  bankn-oty, nawet >&użo« banknotów.
Ało czy -te, jak on się wyraża-, jpapicrkD, w y
starczą mu, kiedy zapragnie odtworzyć przy
najmniej część tego swojego warsztatu, który 
zabrała mu wojna? Nic, one mu nie wystar
czą! Nędza wojny jest jak olbrzymia ikra lo
dowa. Ona tylko dziesiątą, część swego po
twornego cielska wychyla ponad powierzchnię 
życiu. Z wierzchu niby mała i niepozorna.
A  jednak rozbijają się na niej niejedne »Tita~ 
mikic.... Chłop przed wojną miał, dajmy na to, 
pięć lwów. Oddał je państwu, które zapłaciło 
mu za nie wedle ówczesnej ceny targowej po 
dwieście koron za sztukę. Ma więc razem ty
siąc koron zupełnie piękny pieniądz, nie
prawdaż? Ało niechaj spróbuje dzisiaj kupić 
za tc niemądz© krowy, a przekona się, że za 
swoich pięć dostanio zaledwie tylko —  jednę 
lub dwie.

I  to jest właśnie istota rzeczy. Potrzeba za
iste płytkości, graniczącej z niepoczytalnością, 
aby wyobrażać sobie, że wojna na ogól kogo
kolwiek bogaci, wojna, która niszczy i zużywa 
wszystko, wojna taka, jak ta. Spekulant wy
obraża so-bie, że zdobyte przez niego banknoty ̂ 1 U \  . T . --- --- -*-0* Will. J/iLLtl O U iii''*" ----
to rzeczywiste bogactwo i zapomina zńyt czę- spraw zagranicznych odbyła się wspólna rada 
sto, że bogactwo jest c-zcmś bez p-orównania rc-jministeryalna, w  której wzięli udział obaj pre- 
nlniejs-zem, niż owe zdobyte przez niego »znaki zydenci ministrów, wspólni ministrowie oraz

swych żelaznych szponach.
Zaiste rozważając t »  wszystko, wierzyć się 

nie chce, żo mogą u nas znajdować się ludzie 
rozsądni i kraj swój kochać zobowiązani, jeżeli 
nie z innej racyi, to z własnego pnizynajnmiej 
interesu, którzy tak spieszą, się z uruchomie
niem —  maszyny licytacyjnej, aby jak najprę
dzej zmełła jeszcze i ta resztki, które oszczędzi
ła wojna. Komu na tem może zależeć i co ten 
tajemniczy ktoś lnoże mieć w tem za interes?

Może lepiej nie domyślać się na razie. Bo 
droga tych domysłów gotowa nas doprowadzić 
do tak potwornych wniosków, że lepiej -niechaj 
nie rujnują do reszty naszych, i tak już dobrze 
potarganych nerwów. Ało bronić się potrzeba 
przed tą »ambicyą« płacenia długów, przedwo
jennych w czasie wojny. Dąbrze też uczyniła 
konfereneya posłów demokratycznych, skoro 
-onegdaj jednogłośną swoją uchwałą -oświadczy
ła się przeciw wszelkim próbom odbudowy mo
ratoryum. Zaprowadzone raąem z m^iliiząęyą, 
powinno być częściowo znie&ione raizeon ż  —  
domabilizacyą. Oto logika prosta- nic tylko 
myśli, lecz, także rzeczy. N"-dobrze jest taką 
lo-gikę stawiać na głowie.... £
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(Telegram  c. k. Biura korespondencyjnego.) f-
f Wiedenj 14 grudnia'.

Urzędowo donoszą dnia 13 grudnia 1915: \ * j

Rosyjsk i teren w ojny.
Na rosyjskim terenie wojennym niema żadnych szczególnych wydarzeń- i

Włoski teren wojny.
W  Tyrolu strzela wioska artylerya r,a umocniony obszar Lardaro, jak i na nasze pozy- 

cyc kolo Rivy, Rovereto i na Col di Lana. r
W Judikaryi stara się nieprzyjacielska piechota zbliżyć. Na wyżynach na wschód od do

liny zaatakowała, ale została odpartą. Kolo przyczółka mostowego Gorycya odbyły się walki
ai matnie i minowe. NieprzyjaCiciSiCU“prOBa łfarfcii na szczyt na północny wschód od 0 ]u v iji 
została rychło zatrzymana. . .

Południowo-wschodni teren w ojny .

W alki pościgowe w północno-wschodniej Czarnogórze trwają normalnie dalej. K tó j I'a - 
rito wzięto 800 jeńców do niewoli, kolo Ipeka zabrano znowu 12 dział serbskich.

Nasi lotnicy obrzucili skutecznie bombami obóz koło Berany.
Zastępca szefa sztabu gensrahs., v. H 6 f e r, 

marszałek polny porucznik,

■ ~ °

Komunikat naczelnego kierownictwa armii niemieckiej.
(Telegram  c. k. Biura korespondencyjnego.)

Berlin, 14 urudnia. 
Biuro W olffa ogłasza: Wielka główna kwatera, dnia 13 grudnia 1915.

Zachodni teren w o jn y .«
Nie było żadnych ważniejszych wydarzeń.

Wschodni teren wojny. -t
'Grupa wojsk generała marszałka, polne-ro ITindenburo-a- 

. W  rozmaitych punktach odbyły się drobne ,valki w °sutlięfy ch naprzód posterunków z 

S f l S S ^ . ° ddZiałaffiI Wywladowc^ i *  Przytem udało się Rosyanom zn^ ić  s S y  nie

po południu koło wsi Negorci zaatakowała je 
den batalion francuski i rozprószyła go. K o 
mendant batalionu wzięty do niewoli. Jeden 
komendant oddziału zabity.

Operujące na lewym brzegu Wardaru oddzia
ły  po energicznej ofenzywie wyparły Anglików 
i Francuzów ze stanowisk, przez nich zajmo
wanych, które utworzyli sobie na linii: góra Ba
ba— wieś Dedeli— kota (110. Anglicy cofnęli się 
na południowy wschód w kierunku ku wsi Kara 
Oglular, Francuzi zaś cofnęli się r.a południo
wy zachód w  kierunku ku wsi Bogdancom. —  
Stanowiska angielsko-francuskie kolo wsi Fur
ka wzięto atakiem na bagnety. Dywizya mace
dońska, która ścigała nieprzyjaciela v,r tym 
odcinku, w ciągu pościgu przełamała front an 
gielsko-francuski i o godzinie wpół do 3 po po
łudniu zajęła Bogdańce, wskutek czego roz
dzieliła wojska francuskie, operujące między 
Koźlu Dere a Wardarem od wojsk angielskich, 
tkóre cofnęły się na południe od Furki i od je
ziora Dojran. Wielu jeńców, wśród nich 5 ofi
cerów, wpadło w  nasze ręce. Łup jeszcze nie 
jest w całym rozmiarze ustalony. Jeńcy należą 
w przeważnej części do armii angielskiej i do 
dywizyi wschodniej generała Bailłouda, obej
mującej francuskie pułki 175 i 176 oraz dwa 
pułki żuawów.

Około 2-giej w południe Gewgheli stuło w 
płomieniach. Pościg dla zdobycia miast Gew
gheli i Dojran jest w toku.

K§£!«mftk&ft teeefel.
(Teł. c. k. Biura koresp.)

Konstantynopol, 14 grudnia.
Doniesienie agencyi teł. Milłi. Główna kwa

tera turecka donosi:
Front w j  r a k u :  Obsadziliśmy na wschód od 

Kut-el-Amara miejscowość Cheikh Said, poło
żoną w kierunku odwrotu nieprzyjaciela. Nasza 
artylerya zatopiła w Kut-el-Amara kilka nie
przyjacielskich pontonów i jeden monitor wo
jenny.

Front na K a u k a z i e :  Poza potyczkami pa
troli i straży przednich niema nic szczególnego 
do doniesienia.

Front w D a r d a n e ł a c h :  Monitor i kilka

d r a  nową mowę, w  której przedewszYStkiem 
przyobiecał uwzględnić © ile mo-żności najob
szerniej poduiesijnne życzenia i polemizował, z 
krytyką Izby. Zapewnił ponownie o swojem. 
wiolkiem poszanownniu dla majestatu Izby, o 
-swio-i-m zamiarze nie usuwania się z  pod kontroli 
Izby i o  stanowczości, z jaką nie uchyli chorą
gwi państwowej przed Watykanem. Zape
wniał, że podczas swoich podróży stw-ierdził je 
dność narodu, przepełnionego ideałami, które 
w yw ołały wojnę.

Kiedy soeyalista M a z z o n i przerwał o- 
krzyŁScm: „Czemuż wśród tak wielkiej jedno
ści ustawiono w willi rodziny królewskiej dzia- 
ła?“  Salamidra z patioscm podkreślił wierność 
serdeczną ludności rzymskiej wmbec króla, co 
deputowani i loże przyjęli okrzykami na cześć 
króla.

Salandra następnie bronił spra-wjr nomćn-ocyi 
Barzilaia, która ucieleśnia najwyższe aepjracy© 
narodorvc. Na okrzyki deputowanych i okrzyki 
z lóż: Evviva Trieste! oświadcza Salandra: 
Tak, Evvlva Trieste! Jest to okrzyk, rozlegają
cy się z tysiąca piersi włoskich od Medyolanu 
do Palerma. Gabinet, zdaniem Salandr\y musi 
reprezentować taki rząd, któryby zadaniu po
dołał. Na -okrzyki socyalistów, jakie po tych 
słowach się odezwrały, odpowiada loża dzienni
karska okrzykiem: Precz antipatryoei, precz 
Ausfcryacy!

Salandra w dalszym ciągu powiada: Czasy o- 
beene nie znloszą półśrodków ani półsumień. 
Wjmra-gają rządu silnego, wyposażonego dale
ko idącemu pełnoinocmc-twom-i. Jeżeli gabinet 
Salandry nie jest takim rządem, to niechaj Izba 
glosuje przeciw niemu. AV. końcu Salandra ©- 
świadczą się za porządkiem dziennym wicepre
zydenta Bavy, wdrażającym zaufanie do dzie
ła raądu i doanagającym się przejścia do dy
skusji nad załatwieniem projektu ustawy. Je
żeli Izba —  zakończył Salandra —  przyjmie ten 
porządek dzienny, to gabinet pozostańio na 
swem stanowisku, jeżeli zaś Izba nie -ckaże zau
faniu, gabinet ustąpi z wdzięcznością miejsca 
swoimi następetom, którzy będą mogli ukończyć 
dzieło-, rozpoczęte przez rząd obecny. (Oklaski, 
Ihiirz-ilai ściska i całuje Salandrę. Wi-elu posłów

torpedowców ostrzeliwało zatokę Adże. Kilka ś-ci-ska dłoń prezydenta mmiistrów).
pancerników ośtrzelijgdo przy pomocy^-balonu 
obsenyąjącegftTy ; fetauowi-
ska i szpital w Tursnnkocj. gdzie ód ognia to
go zginęło 7 żołnierzy, a jeden odniósł rany. W  
odcinku A r  i b u r  nu w nocy z dnia 11 na 12 
grudnia odbywała się walka przy pomocy 
bomb. Nasza artylerya zniszczyła dnia 11 i 12 
grudnia część nieprzyjacielskich rowów7 strze-’ 
leckich koło Kanlisirt. W  odcinku S e d - i ł -  
B a h r odpowuadało nasze lewrn i pra-wc skrzjr- 
dło na ogień nieprzyjaciela. Nasza artylerya u- 
niemożliwiła nieprzyjacielow i rzucanie bomb, 
zniszczyła część rowów7 strzeleckich, kiika sta- 
nowusk do rzucania bomb. Dwa krążowniki o- 
strzeliwały bezskutecznie Altschitepe i okolicę..

  '" * !

Dep. F e r r i prosi o głos, zrzeka -się go i *• 
dnak, gdy łoża -dzietmiiliaTska -stara się go prze 
krzyczeć: Perri rzuca pod adresem loży dzitn- 
nikaiwkiej słowa: Najemnicy gabinetu!

Porządek dzic-nnj7 lla vy  przyjęto kmennem 
głosowaniu 391 głośami p r z e c i w 7 40. Przeciw 
głosowali so-cjmiiści, Feiri i Chiaraviglia, zięć 
Giiolittcgo. W^elu przeciwników* gabinetu było 
nieofcecuj7cb. Następnie załatwiano poszczegól
ne artykuły projektu ustawy, w końcu w łaj
nem głosowaniu cały projekt ustawy przyjęto 

13 glosa mi przeciw7 56.
D lft Izba dyskutuje nad kilku wyborami za* 

kwestycnpwanjmń, potem ma rozpocząć ferye* 
d tS it  pojutrze o-dbędzie posiedzenie.

Grupa, wojsk generała marszałka polnego księcia Leopolda bawarskiero*
Bezskuteczny atak na naszą pozycyę ko!0 Wulki na południe od jeziora Wyronowskle- 

go kosztował Rcsyan około 100 ludzi w  krwawych stratach i jeńcach. y„ontm&kie
Grupa wojsk generała Lmsingena:

ł , M
Grupa wojsk 
Nic nowego.

wczoraj

Bałkański teren wolny.
- - ni ę nie doznało istotnej zmiany. U  armii generała K5vessa sprowadzono

P f , !  « n « aC01,V  ? f i?  ?  zdoby to 12 nowoczesnycn dział, które Serbowie tam zako-
... P? f  ".1!1 ' m lIi ^ °  przeszło 1.000 rozproszonych Serbów,
w  Macedonii annia generała Todcrowa zajęła Doiran i Gewgheli. Ani jeden Francuz 

lub Angim nie znajduje się na wolności na ziemi macedońskiej. Niemal dwie angielskie dv- 
wizye zostały w tych walkach zniesione. ______ ...______ . , 6 .. •>Naczelne kiarownictwo armii

o/spćiaa uda raiMsfsryBlnj;
.. „ (Teł. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 14 grudnia. 
D n ia  13 bm. pod  przcw*odnictw7em ministra

Bnrnw   *. i . n. t ̂  n ronA1n.Q 1**1 ̂  fi

zamie-nne«, że -bogactw7© to — -do-bra. Ą  -dobra 
wTaśnio w^ojria zniszczyła i niszczy.

Mówi się o pieniądzach. A le  nikt z tych wie
le gadających nie zada sa-bi© skromnego pyta
nia, co też za te pieniądz© m-ożna dzisiaj kupić, 
jaka jest siła kupna tj*cli pieniędzy? Otóż w 
porównaniu z tem, co było przed wojną, zumiej 
szj7la się ona już dzisiaj blisko trzylir.otnie, 
A  jeżeli wojna potrwa dłużej —  -dlaczego-by zaś 
-nie miała trwać? —  to zmniejszy się jeszcze 
bardziej. Podczas rcwołu-cyi francuskiej żelo
wanie butów kosztowało —  ośmdziesdąt fran
ków, dzisiaj kosztuje -ono u nas tylko ośm koron. 
W ięc joszoze nie jesteśmy tak bogaci, jak ów
cześni Francuzi.... Jeszcze nam ko-nieczma po
trzeba —  moratoryum....

Właściwie "myśląc czysto spckulacj^jnie, 
wszyscy dłużnicy Gaii-cyi porwinniby pragnąć 
zniesienia moratoryum. Prosty ro-zum bowiem 
powiada, że płacić dług, zaciągnięty w  pienią
dzu o wysokiej sile kupna, pieniądzem o mizkiej 
f  stałe zrużaśacoi się sile kupna. to. prosty in-

austyaccy i węgierscy ministrowie działów 
gospodarczych. Przedmiotem obrad były kwe- 
etye pozostające w  związku z wojną, i Inne 
kwestye gospodarcze. w

Mamle tenfentyjasca t e i s M
(Telegram  c, k. Biura koresp.)

Wiedeń, 14 grudnia.
Z wojennej kwatery prasowej donoszą: 
•»Russkoje Słowo« z 29 z. ni. donosi, że we

dług zeznań austro-węgierslach jeńców wojen- 
nych przywielionycli do ICijowa frontu nad 
Styrem, podczas ostatnich walk na tyłach 
wojsk austro-węgierskich ustawione byty nie
mieckie karabiny maszynowe, któro miały o- 
tworzyć ogień przy najmniejszej próbie naszych 
wojsk cofania się. , . . . . .

To  doniesienie rosyjskiego dziennika jest in
synuowaniem środków pomocniczych rosyjskiej 
techniki wojennej, aby rzucić na nasze wojsko 
oszczerstwo. Sprawozdawca dziennika »Eussko

^ d.oc^ 5e nie wie> ze wojska austro- 
uęgierskie i niemieckie w  walce stoia nie noza 
sobą lecz obok siebie, i że karabiny maszyno
we u nas i u naszych sprzymierzeńców używa
ne są wyłącznie przeciw nieprzyjacielowi nie 
pełnią zas służby żaudarrneryi polnei iak to 
się niejednokrotnie w j t o a  w  amJi rJ r t sIdej.

BrzĘdacse spreobzdanls Itułtunkls-
(Telegram e. k. Biura koresp.)

u , , .. Sofia, 14 grudnia.
Agencya telegraficzna bułgarska. Sprawo

zdanie sztabu generalnego bułgarskiego o ope- 
racyach z 11 grudnia :̂

Dziś w  dalszym ciągu ścigamy Anglików 1 
Francuzów po obu brzegach Wardaru w  kie
runku ku Gewgheli I Dojranu. Kolumny nasze, 
posuwające się naprzód na prawym , brzegu 
Wardaru, zaatakowały Francuzów na całjun 
froncie. Szturmem wzięto ich stanowiska koło 
wsi Miletktftyo i Smokwice. Koło koty 720 i na 
południowy wschód od Kovańca, 122-ga dywi
zya francuska, składająca się z pułków 145, 
84, 148 i 284, które to pułki w  tym oddnku 
operują, poniosła wielkie straty w  rannych, za
bitych i jeńcach. W  jednym tylko rowie strze
leckim koło Miletkowa znaleziono sto zwłok. 
Kawgleryą, kryjącą skrzydła naszej ąrmiL o. 2

dokowania ucaHcyi z Grscyą.
(Telegram c. k. Biura koresp.)

Ateny, 14 grudnia.
(Agencya ateńska). Jak słychać z kół urzę

dowych, ostateczne uregulowanie kwestyj, wi
szących między Grecyą- a czwórsojuszem, nie 
natrafi już na poważniejsze trudności. W  ciągu 
konferencyi Skuludisa z posłami sentenfy«, od
bytej w piątek, ustalono całość zapatrywań w 
głównych zarysach. t

Generał Palłis telegrafował z Salonik, że to
kowania postępują naprzód i wnet będą w  zado
walający sposób załatwione.

w psffSsasesaclo
(Tel. c. k. Biuća koresp.)

Rzym, 14 grudnia.
Na posiedzeniu Izby deputowanych w  dniu

11 grudnia usprawiedliwiał minister skarbu 
C a r c a n o  względami technicznymi wniesie
nie 6-cio miesięcznego, a nie krótszego prowi- 
zoryum budżetowego. Minister oświadczył, że 
rząd posiada środki na pokiycie za.potrzebo- 
wania aż do końca roku 1916. Dalej wzywał 
minister do zgody i pełnego -nadziei zaufania, 
na podstawie którego gabinet będzie prowadził 
aż do zwycięstwa wielką walkę.

Po tych słowach Salandra objął ministra Car
cano rękami i pocałował go.

S a l a n d r a  zabrał następnie głos i omawiał 
spray/ę internowanych. ’ Zwalał on odpowie 
dzialność za zaszłe w tej mierne zajścia na za
rząd wojskowy. Wskazał na( to, że oprócz wło
skich obywateli internowano także 200 osób z 
niewysv.7obodzonych obszarów, dla których po
zostawanie w  obszarze wojennym wydawało 
się niebezpiecznem. Jednakże właśnie zarząd 
wojskowy na jego żądanie pozwolił prawie 
wszystkim internowanym na powrót do domu.

£ acyalista T u r a t i  nazwał złamaniem u- 
staw internowanie włoskich obywateli we W ło
szech. Mowea zapytał czy wypędzenie tak zwa
nych wyswobodzonych z domu rodzinnego ma 
być tem wybawieniem, dla którego Włochy 
rozpoczęły straszną wojnę.

Soeyalista reformowy D e f e l i c e  występo
wał za zgodą. Atakował on Giolittiego, przy- 
czem z lewej strony Izby dały się -słyszeć głoś
ne okrzjdd protestu.

Rzym, 14 grudnia.
Na posiedzeniu Izby deputowanych w  dniu

12 b. tu. wygłosił pjczydent ministrów S a 1 a n-

P m  fcoBltei a fPiKste psfóie.
(Telegram c. k. Biura koresp.)

Lugano, 14 grudnia.
Włoskie dzienniki tylko w  krótkości podają 

ważną polityczną dyskusyę w  Sejmie węgier
skim, yddoeznie pod wmlywem gabinetu Sa* 
Iandiy, który obawiał się pogorszenia szans 
gabinetu w  Izbie deputowanych/ Natomiast 
mow*ę niemieckiego kanclerza państwa podały 
obszernie, -nie mając zaś hasła z Paryża i Lon
dynu, tylko w7 zwykły ironiczny sposób komen
tują życzenia Niemiec co do zawarcia pokoju, 
■wskazując na niezdolność państwa niemieckie
go do podyktowania pokoju.

Między innemi »Corriere d’Italia« ogłągza 
rozmowę z arcybiskupem Westminstcru, kar- 
dynałem Bourne, który nie wątpi w  ostateczne 
zwycięstwo czwórsojuszu, zwda-szcza w*obec 
w-zrastania wojennych sił Anglii i ośwdadcza, 
że w ojna nie może być prędzej zakończona, a*ż 
będzie zapewnione zmartwychwstanie Belgii, 
Serbii i Polski.

Za odbudowaniem samodzielnej Polski w y
stępuje taicie deputowany Luzzatti, lecz od
nośny wniosek przełożony przezeń Izbie i pod
pisany przez wielu posłów z innych stronnictw, 
nie uzyskał poparcia.

Berno, 14 grudnia.
Paryskie dzienniki, jakie tu nadeszły, prze

drzeźniają obrady parla-mcntu niemieckiego.
»F iga ro « pow7iada, żc spisek kapitalistyczno- 

socyaiistj7czny zjednoczył Niemcy.
W  »Guerre'Sociale« wywodzi Ilentó na przy

kładzie wojny burskiej i wojen Napoleona I., 
że zwycięzcą" może być ostatecznie kto inny, 
niż się tego powszechnie oczekuje.

Prcetdezienle tira RniowsisSo 
. Se subernll saratossMe’;
yar £rei. c. k. Biura korer p.)

Wiedeń, 14 grudnia.
Telegram prywatny »N . W . Tagblattu« dono

si z Zurychu: Wedle »R ieczy« prezydent mia
sta Lwowa dr Rutowski wraz z lanymi zakła
dnikami nagłe przewieziony został z K ijowa dci 
gubernii saratowskiej.
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N&miesfcnietiww galicyjskie wydało następujące 
ważne rozporządzanie, dotyczące wywozu z kraju 
pcoduiktów spożywczych oraz siana i drzewa:

Na podstawie §§ 4—7 rozporządzenia cesarskie
go z dnia 7 sierpnia 1915 Dz. p. p. Nr 288, zajmuje 
c. k. Namiestnictwo n a p o  k r y c i e  z a p o t r z e 
b o w a n i a  k r a j u  Galicyi i Lodomeryi z Wiel- 
kiem Księstwem K-r&kowakiem w porozumieniu z 
e. i k. Naczelną Komendą etapową armii, całą pro
dukcję oraz zapasy w kraju: jaj, mleka, masła, se
ra, sadła, smalcu, słoniny, świeżego mięsa, ziemnia
ków, siana i drzewa, o ile nie są potrzebne na za
spokojenie fconsumeyi miejscowej oraz zapotrzebo
wania wojska i zakładów wojskowych w kraju. 
Obrót tymi artykułami wewnątrz kraju nie podle
ga na razie ograniczeniu. Namiestnictwo zastrzega 
sobie jednak wyraźnie prawo przeznaczenia wspo
mnianych artykułów w pojedynczych powiatach 
dla zapotrzebowania okolic dotkniętych brakiem 
tych artykułów za wynagrodzeniem umówieniem w 
drodze porozumienia się. W  razie nieciojśoia do 
skutku dobrowolnego porozumienia się, będizie wy
nagrodzenie za zajęte artykuły oznaczone przez 
sąd w drodze postępowania niespornego, zajęte ar
tykuły muszą być jednak niezależnie od tego po
stępowania sądowego zaraz oddane. O ile dla ja
kiegoś artykułu ustanowiono ceny maksymalne, 
nie może wynagrodzenie przewyższać tyich cen.

Do miejscowości p o z a  ob r ę be m-  G a l i c y i  
wolno wspomniane artykuły przewozić względnie 
przesyłać koleją lub pocztą jedynie za speeyalnem 
pozwoleniem c. k. namiestnictwa, a tylko dla 
mniejszych przesyłek tych artykułów poza obręb 
Galicyi nie w celach handlowych wyda w każdym 
poszczególnym wypadku pozwolenia władza poli
tyczna I instamcyi miejsca stałego zamieszkania 
nadawcy (we Lwowie i w Krakowie magistrat, 
zresztą starostwo).

Zwykły obót graniczny, o ile chodzi o zwykle 
zaopatrywanie się bezpośrednie konsumentów po- 
za. kraj owych we wspomniane artykuły w kraju w 
granicach ich własnego zapotrzebowania, nie pod
lega ograniczeniu. %->.

Po myśli § 20 cesarskiego rozporządzenia z dnia 
7 sierpnia 1915 Dz. p. p. Nr 228, niema od niniej
szego zarządzenia reikursu.

Działający wbrew temu zarządzeniu dopuszcza 
się według § 12 wspomnianego rozporządzenia ce-1 
sarskiego występku potllegającego karze ścisłego 
areaetu od jednego miesiąca do jednego roku. 
Obok kary aresztu można nałożyć karę pieniężną 
do 20.000 koron.

Zarządzenie to wchodzi w życie dnia 1(3 grudnia 
1915 r.

C. k. namiestnik: von C o 1 a r d G. d. I. w. r. 
Biała, dnia 9 grudnia 1915.

D A R Y  i S K Ł A D K I N A  G W IA Z D K Ę  - 
D L A  L E G IO N IS T Ó W  

P lac M aryacki L . 9, I. piętro, od godziny 
10— 1 I od 4— 7.

D atki pieniężne przyjm uje także Adm ini- 
stracya „N o w e j R e fo rm y".

(Ciąg «ai*iy.)

Była gdzieś niegdyś o tem m o w a -------
zapytywano Mareta, czy w  razie konieczności
wsiadłby na cesarskiego k o n ia -------
i itaret wyśmiewany, niemądry Marefc odpowie
dział zupełnie seryo, że należałoby przewidzieć 
taki wypadek i określić go postanowieniem pa
ragrafu etykiety, aby było wiadomem, czy pod 
grozą szabel, niewoli, lub śmierci można wsiąść
na cesarskiego k o n ia -------
ąh! ah!
wszyscy szatani!...

Desiree unosi go wichrem.
i **  *
Ocknął się Zaremba na wilgotnej ziemi w głę

boką noc. Konia przy nim nie było, anadź nic 
ęobie waląc się z mostu nie zrobił, zerwał się 
ł uciekł.

Znów, jak pod Lipskiem, został na polu bi
twy. Cóż za dziwny los —  myślał —  drugi już 
n z  koń ze mną pada i ocala mnie zapewne od 
śmierci, którą bodajbym był na śniegach ro-

' £3 ScSf-iJS-łS:

Kraków, 14 grudnia.

Arcybsiążę Karo! Stefan, który, jak donieśliśmy, 
bawił w naszem mieście od dwóch dni, odjechał 
wczoraj wieczorem z Krakowa, 

i ' Namiestnik Galicyi von C o 1 a r d bawił przez 
(dzień wczorajszy w Krakowie i odwiedził ks. Ra- 
jdziwiłłów w Balicach, komendanta twierdzy kra- 
Ikowskiej ekscel. Kuka, komendanta wojskowego 
* marszałka polnego por. Brandtnera, wreszcie b. r.a- 
!miestnika Galicyi dra Michała Bobrzyńskiego. Nar 
miestnik odjechał wieczorem do Białej.

Naczelny Komitet Narodowy zaprasza, na nabo
żeństwie za duszę ś. p. Bolesława W i c h e r k i c- 
w i e z a ,  swego zasłużonego członka. Nabożeństwo

syjskich obok inojej jedynej, najukochańszej 
Teresy poniósł...

Powstawał, myśląc tak, a dźwigając się 
uczul ogromny ból w nodze od upadku. W ygra
molił się z pod mostku, a potem na pałaszu 
wsparty, rozejrzał się dokoła.

Trupy ludzkie, zwłoki końskie leżały naoko
ło. N ikt nie jęczał w pobliżu, ale w  szerokiej 
przestrzeni raz po raz wznosiły'się jęczenia bo
lesne. Księżyc świecił jasno i widział Zarem
ba okropne pobojowisko, raczej plac piekiel
nej gonitwy pogromu.

Widział ou padającego Zbyliuskiego —  nieo
podal tu gdzieś być musiał. Jakoż uczyniwszy 
z trudem kilka kroków poznał go. Nachylił się 
ponad nim: młodzieniec miał twarz dziwnym 
bólem skrzywioną, jakby bólem jakiejś myśli 
konania.

Zaremba krzyż nad nim ręką uczynił, a potem 
sam nie wiedząc dlaczego, bo na jedno mu by
ło iść, czy w miejscu zostać, utykając z pała
szem w kij przemienionym, począł się wlec w tę 
stronę, w którą zdawało mu się cesarz uciekać 
musiał.

I dokądże ty tak idziesz Zarembo, szlachcicu 
Piastowski? —  zwidziało mu się, że się go ja
kiś głos zapytał.

odbędzie się we środę 15 b. m. o godzinie 10 rano 
w.kościele N. P. Maryi w Rynku.

Z wiecu delegatów Związku 30 miast. W  sobotę 
dnia 11 b. m. odbył się w salach magistratu kra
kowskiego pod p r z e w o d ni ct ivem wiceprezydenta 
Fr. M a r y e w s k i o g o, w obecności delegata Ko
ła polskiego wiceprezesa dra G e r m a n a  i zastęp
cy Wydziału krajowego członka tegoż dra Włady
sława J a h 1 a, zjazd delegatów Związku 80 miast 
galicyjskich. Po sprawozdaniu przewodniczącego z 
działalności ostatnich tygodni i wyniku pertrakta- 
cyj, prowadzonych przez prezydyum Związku z 
kierującemi władzami państw, i kraj. w sprawach 
potrzeb i niedomagać administracji miejskiej w o- 
becnej dobie, rozwinęła się dyskusya nad środkami 
poprawy ciężkiego położenia, w jakiem znajdują 
się dzisiaj bez wyjątku wszystkie miasta kraju na
szego. Omówiono 6prawy opustów podatków, Cen
trali aprowizacyjnej, Banku wojennego, centralne
go Zakładu wojennego odbudowy kraju — wyrażo
no przy tom zapatrywanie, że w interesie miast le- 
ży, by do zarządów wspomnianych instytucyj po
wołano również zastępców miast. W dyskusji nad 
sprawami aprowizacyjnemi podnoszono ogólnie da
jący się wszędzie odczuwać brak węgla, trudności 
w dostawie mąki przez wojenny Zakład obrotu zbo
żem, brak tłuszczów, ryżu, kasz i coraz trudniejsze 
warunki finansowe, z jakimi miasta muszą wal
czyć. Co do środków zaradczych, postanowiono iść 
drogą, wskazaną uchwałami na poprzednim wiecu 
powziętemi, a jako najbliższe zadanie uznano wdro
żenie jak na  j e n e r g i c z n i e j s z e j  ak- cy i  
za p r z e d ł u ż e n i e m  d o t y c h c z a s  ob o 
w i ą z u j ą c e g o  m o r a t o r  yuin, a to przy
najmniej aż do definitywnego ukończenia woj
ny. — Poza tem uchwalono poczynić u Wydziału J  
krajowego i w namiestnictwie starania, aby mini
sterstwo skarbu umożliwiło wypłatę miastom, do
tychczas otrzymywanej subwencyi za zniesienie 
prawa propiDacyi, które dzisiaj stanowi nieledwie 
że jedyne stałe źródło dochodów miejskich. Dla 
skutecznej obrony i stałego zastępstwa spraw i in
teresów miast wiec uchwali! utworzyć na ozas woj
ny stałe biuro Związku z siedzibą w Krakowie.

Powrót uchodźców do Galicyi wschodniej. Wezo 
raj przód południe ni przejechał przez Kraków oso
bny, złożony z kilkudziesięciu wagonów pociąg, 
odwożący-do Galicyi wschodniej z tułaczki do oj
czystych stron tułaozów wojennych.

Podczas odpoczynku na dworcu towarowym za
słabła jodna z wracających kobiet, niejaka Balusz- 
kowa Anna z Jaworowa i powiła w pociągu zdro
wą córeczkę. Matkę i dziecko odwiódł lekarz po
gotowia ratunkowego do szpitala św. Łazarza na 
trzeci odd-ział.

Z krakowskiego Towarzystwa lekarskiego. Za
powiedziane na środę dnia 15 b. m. posiedzenie kra
kowskiego Towarzystwa lekarskiego odbędzie się 
w gmachu Towarzystwa przy ulicy Radziwiłłow- 
skiej L. 4 o godzinie 6 wieczorem. Na porządku 
dziennym będą wybory uowego wydziału Towarzy
stwa na rok 1916, odczyt docenta dra Z u b r z y c 
k i e g o ,  oraz demonstracje chorych.

Z Towarzystwa Rolniczego. Termin posiedzeń 
pełnego Komitetu Towarzystwa rolniczego kra
kowskiego i poszczególnych jego sekcyj został 
przyspieszony o jeden dzień. Posiedzenia te odbę
dą się zatem w dniach 15 i 16 grudnia b. r. z tym 
samym porządkiem dziennym, jaki podano w za
proszeniu do członków Komitetu.

Konferencja d e le g a tó w  S pó łek  rolniczych. Syn
dykat rolniczy, jako Związek rewizyjny Spółek rol
niczych, zwołał na dziej^lb b. in. konfereueyę de
legatów Spółek rolniczych, t która się odbędzie w 
sali komitetu Towarzystwa rolniczego (pl. Szcze
pański L. 8, TI. piętro). "

Porządek obrad, w którym wezmą udział delega
ci Spółek kandlowo-rolniczych z zachodniej Gali
cji, obejmuje zagajenie prezesa Rady nadzorczej 
Syndykatu rolniczego, profesora dra Juliana N o- 
w a k a, a n astępn ie  referaty naczelnego dyrektora 
Syndykatu dra W r ó b l e w s k i e g o  i wicedyre
ktora biura Patronatu W. T  a b e a u.

Referaty obejmą sprawozdanie z działalności 
Syndykatu rolniczego w stosunku do Spółek, oraz 
sprawę uruchomienia tych zwłaszcza Spółek, któ
rych działalność handlowa wskutek wojny natrafia 
na wielkie trudności. Spółki bandlowo-rohiieze od
dają już gdzieniegdzie usługi w akcyi odbudowy 
kraju, a leży w interesie rolnictwa, aby wszystkie 
to organizacje zostały powołane do stałego współ
działania celem wprowadzenia gospodarstwa rol
nego na normalne tory.

Z Akadecdi nnńejątsości w Krakowie. Posiedze
nie nadzwyczajne wydziału histeryezne-filozoficz-
nego odbędzie się dnia 18 grudnia b. r., to jest w 
sobotę o godzinie 11. p rm i południem. Porządek 
dzienny: dr W ładysław Semkowicz: 1) Przysięga
na słońce; 2) T radycja  o pochodzeniu Nadziwił. 
}ów  w  świetle krytyki: 3) Popis wojska polskiego 
z lat 1561— 1564.

Walne zgromadzenie krak. Kola Tow. nauczycieli 
szkól wyższych odbyło się w sobotę dnia 11 b. m. 
w Colłeg. nov. przy licznym udziale członków. Na 
wstępie zastępca przewodniczącego, prof. A  Ma r 
c i n k o w s k i ,  przywitał serdeoznemi słowy ze
branych i zapr.osil dra Ludwika K  ol ank-ow-

G o rączka mnie chwyta --- pomyślał, ale od
powiedział sani sobie:

Za tym, który miał Polskę budować za
Bonapartem —  —  za moim w odzem  ku
Ojczyźnie...

Myśl mu się plątała.
Za cesarzem idź za cesarzem... —  dzwo

nił mu w śniegach Rosyi glos umierającej Te
resy Mirskiej.

K a za ła -------
ona kazała...

Za cesarzem za wodzem polskim -------
za Bonapartem —  — do P o ls k i-------

stanął:
wsparł się oburącz na szabli i zastanowił się 
trzeźwo:
- cóż teraz będzie?

cesarz pobity, wszystko stracone------ cóż teraz
będzie? ^

co będzie?
Szalona rozpacz zdjęła serce Zaremby. Do

syć! Dosyć tego życia! tego daremnego bojo
wania, tego ścigania widziadła wolnej Pol
ski  napróżno, napróżno i ostatecznie na-
próżno...

IV tem na pół jęknął, na pół ozwał się głos 
czyjś z pomiędzy leżących na ziemi:

s k ie  g o , docenta Uoiw. Jag. do wygłoszenia od
czytu na temat „Program państwowy Długosza".

W  dalszym ciągu przyjęło walne zgromadzenie 
do zatwierdzającej wiadomości roczne sprawozda
nie zarządu Koła, wyraziło podziękowanie ustępu
jącemu prezesowi drowi Wł. W a s u n g o w i  za 
jego przedwojenną działalność w Kole, złożone i- 
mieniern człenków przez aradcę p. W i n k o w s k i e  
g o, pooz«n dokonano wyboru zarządu na rok 1915. 
Przewodniczącym Koła został jednomyślnie wybra
ny pirof. Unśw. Jag. dr Ignacy C h r z a n o w s k i ,  
jego izastępcą prof. Antoni Mamuci a k o w s k i .  
Członkami zarządu pp. pTof. B i e l a k  Antoni, dr 
D i a w i d o w a k i  Karol, K i e l s k i  Bolesław, 
K o c h  Władysław, dT M a g i e r a  Jan, Pęp-  
k o w s k i Karol, S z a  M a r s k i  Bolesław, Ś n i e 
ż e k  Jan, dr U j e j s k i  Józef, P i l c h  Jan, W i- 
ś n i o w s k i  Józef i djw. W i n k o w s k i  Józef.

Po całym szeregu spraw zawodowyeh i ekono
micznych, wśród których sprawa drożyzny, jako je 
dna z wielu obecnie najistotniejszych, wysunęła się 
na czoło uprawnionych dezyderatów także i nau
czycielstwa całego, odczytał zastępca sekretarza, 
profesor K o c  h, szereg pism zarządu głównego To
warzystwa N. S. W. we Lwowie, wśród których 
jest zawiadomienie o mającym wyjść »zbiorze u- 
staw« nauczycielskich i rozpoczęciu wydawnictwa 
miesięcznika »Muzeum« po wielomiesięcznej przer
wie. Nadto zarząd główny wo Lwowie, zwracając 
się osobnem pismem do Koła, uprasza usilnie i go
rąco, aby »nauczycielstwo, zszeregowano w Towa
rzystwie nauczycieli szkół wyższych, podjęło obok 
swej pracy zawodowej także prace w obrębie To
warzystwa, dążąc do wzniosłych celów, przekaza
nych mu przez założycieli*, bo »nowe położenie, w 
jakiem się szkolnictwo znalazło, da dość materya- 
łu do odczytów i pogadanek pedagogicznych, z dru
giej zaś strony ciężkie położenie materyalne nau
czycieli — jeszcze cięższe wdów i sierót, czy też 
żon, których mężów pod broń powołano — wyma
gają wzajemnej rady i pomocy*. Wzywa więc za
rząd główny cało nauczycielstwo, by skupiło się 
bardziej do wspólnej pracy; nikt też nie może od 
niej się odsuwać, bo luki w szeregach nauczyciel
skich i tak są znaczne!

Nowy wydział Kola krakowskiego zbierze się w 
sobotę dnia 18 b. m. o godzinie fi wieczorem w Coli. 
novum (Semin. slawist. II piętro) celem dalszego 
ukonstytuowania się i wyznaczenia programu prac 
i czynności na rok przyszły.

Z biblioteki Uniwersytetu Ludowego (ulica Du
najewskiego L. 7) wypożyczono w listopadzie 
b. r. 3.955 czytelnikom 4.429 książek. W tym sa
mym miesiącu 1914 roku wypożyczono 2.442 książ
ki, zaś w 1913 roku 4.293 książki. Rannym legioni
stom, żołnierzom austryackim i jeńcom Polakom 
wysłano w listopadzie b. r. 114 paczek z książkami 
i gazetami. — Od dnia 20 grudnia b. r. biblioteka 
otwarta codziennie z wyjątkiem świąt od godziny 
12—1 w południe i od 5—8 wieczór.

Kursa literackie (św. Anny L. 2). Program wy
kładów na tydzień bieżący jest: w t o r e k :  dr
Reiss: His tory a muzyki (6 wiecz.); środa: kostyu- 
mologia; czwartek: dr S z y j k o w s k i: Literatura 
powieściowa; piątek: prof. O l s z e w s k i :  Malar
stwo i rysunek (godz. 6); K. G a b r y e 1 s k i: Te
chnika żywego słowa (godz. 7); sobota: W. Pro- '  
k e s c h :  Dziennikarstwo (G wieczór).

Z teatru miejskiego. Dzisiaj »Prawdziwa miłość*, 
grana koncertowo w głównych rolach przez p. Sol
ską i p. Stanisławskiego; jutro po raz drugi »Gro- 
miwoja* z p. Heleną Zahorską w roli tytułowej; we 
czwartek po raz czwarty »Dzieei kapitana Grunta* 
o godzinie 7  wieczór. . ~ f"'

Wieczór pieśni. Na dochód „Bursy przemysło
wej dla osieroconych dziewcząt po poległych" u- 
nządzćł komitet panien w sali „Sokola" wieczór 
pieśni. Koncert, obudził zajęcie ze względu na- u- 
dział wybitnych sił artystycznych naszego miasta 
jak i pierwszy występ zawiązanego ostatmemi cza 
sy chóru żeńskiego pod kierunkiem p. Kazimierza 
Kirzysz-tałowleza. Przez umiejętne (zestawienie kom
pozyty] wokalnych urozmaicono program, .przepla
tając ustępy solowe ustępami chóralnymi. Solist
ką wieczorni była p. Helena Ło-w-ozyńaka, której 
sympatyczny organ brzmiał szlachetnie i rozległą 
skałą nastrojowych odcieni w piośniach Szyma
nowskiego, Żeleńskiego, Chopina, Moszyńskiego i 
in. Najwięcej wyrazu wydobyła artystka z pię
knej pieśni Maszyósfckgo „Sorce mi pęka z bólu". 
P. Łowftayńskiej dziękowano owacyjnie za wyko
nanie. S&aa«Fe oklaski zbierał również p. Józef 
Stępniowski za i:ittói$f&atne i subtelne -traktowanie 
fieżni Schuberta, S*kumaana, Sajuiaaotwfikiefo, 
Karłowicza, Żeleńskiego i Zwierzyńskiego. Mięk
ki i wdzięsemy glos p. Stępniowskiego nadaje się 
szczególnie do pi-aśni.

Młody zeg$»l wokalny, pniwołany d-o życia przez 
p. KrzysztafowicKa, powitać można z pełniom tzMo- 
wolenism, zasadniczo jako fakt, świadczący pochle
bnie o szlachetnych tande-ncyac-h artystycznych ini- 
cyatora i muzykalności naszego miasta, a nadto 
jako czynnik, który ma w sobie wszelkie warunki 
pięknego rozwoju na przyszłość. Kgzamin publi
czny, -/.łożony na onogdajszym występie, -rokuje 
najlepsze nadziejo. Kierownik włożył wiełe pracy 
i wiedzy i osiągnął godny te-go rezultat. Świad

czyły o tem rzeczy tak -skomplikowane, jak „Ka- 
n-on" Brahmsa łub niełatwe jak Wagnera „Cliói 
prząśniozek", Noskowskiego „Pieśń majowa". Bu
rzliwymi oklaskami przyjęto Killera „Kukułkę", 
Sw-icrzyńskiego „Jagodę" i zaśpiewane na zamknię 
cie „Wieczora" cztery pieśni ludowe (w opracowa
niu Galia). Sympatycznemu dyrygentowi wręczo
no piękny wionięć od wdzięcznych ehórzystek. Mi- 
łem urozmaiceniem był tercet solowy, złożony z pp. 
Prosolowskiej, Czerwińskiej i Ciechanowskiej (alt), 
które wykonały nastrojową kompozycyę S. Lip
skiego „Pieśń milczenia" i „W oltc" Galla, powtó
rzony na ogólno żądanie.

Duża sala „Sokoła" była pełna.
Kradzież podczas ewakuacyi. Wlaśziciel realno

ści przy ulicy Dietlowskiej pod L. 111, p. Mejżesz 
Kleiner, doniósł wczoraj do tutejszej policyi, iż w 
czasie od listopada z. r. do grudnia b. r., to jest w 
czasie jego pobytu na ewakuacyi, okradziono jego 
mieszkanie. Niewyśledzeni dotąd sprawcy wjuiieśli 
z mieszkania pościel, szafy, kanapjT, naczynia ku
chenne i t. p. Szkoda wynosi przeszło 1.500 koron. 
Podobno polieya jest już na tropie osób, które tak' 
gorliwie pilnowały mieszkania Kleinera.

Zbiegł onegdaj z domu rodzicielskiego Wiktor 
M., uczeń jednej z tutejszych szkół średnich, dla
tego, iż był po konfercncyi wykazany z kilku 
przedmiotów.

Ostrożnie z nabojami! W Woli Justowskiej zda
rzył się wczoraj rano znowu wypadek, który wi
nien być poważnem memento, iż z nabojami należy 
być bardzo ostrożnym. 18-Ietni Jan Mazur próbo
wał przy pomocy scyzoryka zdjąć łuskę z karabi
nowego naboju; nagle nabój eksplodował i urw& 
mu trzy pałce u lewej ręki, strzaskał dłoń, oraz po
ranił na twarzy. Ofiarę wypadku przywieziono na 
pogotowie ratunkowe, gdzie ją opatrzył dyżurują
cy lekarz; Mazura odwieziono następnie do szpita
la św. Łazarza na oddział chirurgiczny.

Podziękowanie chorych i rannych żołnierzy Ł
p. p. Chorzy i ranni żołnierzo 1-3 p. p., przebywają
cy w szpitalu obrony krajowej w No-wym Sączu, 
składają za nnszeem pośrednictwem podziękowanie 
wszystkim tym instytucyom, firmom i osobom, któ
re przesyłają pod ich adresem (Nowy Sąc.z, Land-' 
wehrmarodaha-us, Słaibs-gebkudo 23) niepotrzebne 
książki i g-aizoty. W szczególności dziękują żołnie-! 
rze „Straży polskiej" i „Uniwersytetowi ludowemu" 
-w Krakowie, „Wiedeńskiamu Komitetowi dla u 
obadćców z Galicyi i Bukowiny", firmie A. IIa- 
wełka rw Krakowie, Urzędowi poeztowomu w 
Ikzyskach, Zacządowii szkoły w Wojkowej, p. Mu-; 
szyna, Antoniemu i Maryi Czarnookim we Fryszta
ku, N. Gerżabkowi, aptekarzowi w Bukowska, Ziir 
fil Bielowcj w Krakowie, Wilhelmowi Mannowi w 
Wieliczce, J. Rutkowskiej w Wiedniu, oraz Wojcie
chowi Komorkowi w Krościenku.

Stanisławów, 8 grudnia. (Rocznica listopadowa. 
Mrozy. — Brak opalu. Z instytucyj finansowych, -r- 
Zgony). Tegoroczne obchody listopadowe .wypadły 
u nas bard-zo dobrze. Obchód -rocznicy rozpoczął 
saę już w niedzielę dTtki 28 z. m. przedstawieniem 
-sztuki Baczyńskiego p. t. „Renegat", którą odegra
no wcale ud-atnie. Nazajutrz, w poniedziałek, odpra 
wił ks. prałat Piaskiewioz uroczystą mszę św., po 
której ks. Il-opok wygłosił podniosło kazanie. Kole
giata podczas nabożeństwa szczelnie była -zapeł
niona publicznością i młodzieżą sakol-ną.

W OKtatnich dniach listopada i -pierwszych gru 
dnia temperatura powietrza w Stanisławowie zna- 
PHie--rię--<Ajińż.ykr-i -zawitały silne mrozy, ja.klch 
dawno nikt o tej perze raku tu nie pamiętał, -o- 
Termometr przez kilka dni wskazywał po kilka
naście stopni mrozu. Dało się to natychmiast -od 
czuć i to w bardzo dokuczliwy sposób ludności Sta
nisławowa, -zwłaszcza szerokim jej .warstwom nie 
zaopatrzonym dostatecznie w -zapas paliwa, które
go obecnie nie można u nas nabyć za żadną cenę. 
Także i szkoły stanisławowskie nie są w dosta
teczny sposób zaopatrzone w węgiel i drzewo, to 
też w ciągu kilku tjrch mroźnych dni nauka szkol
na była częściowo wstrzymana. *

Życie gospodarcze Stanisławowa znacznie już po
wróciło do normalnego przedwojennego trybu, o 
ile oceniać to będziemy z powrotu -różnych instytu
cyj finansowych i podjęcia przez nie swoich czyn
ności. <

Niestety, śmierć poazyniła pewne wyłomy wśród 
inte.ldgeocyi stanisławowskiej. — Zmaairl adaciowkio 
między innymi w ostatnich ca asach p. Jan S t a ń 
ko w 2 k i, starszy insp«ktor tec-huicznej kontroł), 
w 58 roku życia, z a-i Władysław N e w i e  k i, pofl- 
porucznik Legionów polskich ze Stanisławowa, zgi
nął śmiercią bohaterską na polu walki.

Odznaczenie lekarza krakowskiego. Dr Stefan 
F i l i p k i e w i c z ,  szef oddziału n  szpitala rezer
wowego w Cieplicach Trmczyńekidi, otrzymał 
ik-rzyż II klasy Tow. Czerwonego Krzyża z dekOa’0/. 
cyą wojenną..-

Odznaczenia w armii austryackiej. Oficerski 
| krzyż orderu Franciszku Józefa na wstędze wojsko- 
!wego krzyża zasługi otrzyma! pulkownik-audytor

—  Pauio roi m istrzu-------
—  Ile, kto?_—  zapytał wzdrygnąwszy się 

Zaremba. '* .
—  Kossakowski, grenadyer —

, —  A ! To wy? Zaraz wam pomogę —
—  Dziękuję. Nie potrzeba. Ja już goto w —  

Glos zaledwie dobywał się z piersi.
—  Ranie rotmistrzu, za pozwoleniem —  

Zaremba przystąpił już ku niemu.
Ten rzęził cieho:
—  Od Lodi... Spotkaliśmy się znowu... Mości 

panie rotmistrzu: niech żyje cesarz!...
Umilkł.
—  Kossakowski! —  zawołał Zaremba.
A le nikt już nie odpowiedział.
Zaremba podumał chwilę nad trupem i rzekł 

do siebie:
Szczęśliwy... Zył dla Napoleona i umarł dla

n ie go  jak setki tysięcy... Nie pytał się:
co będzie? bo dla niego było wszystko. Niech 
żyje cesarz! —  alfa i omega, życie i śmierć.
Lecz cesarz żyć już nie b ęd z ie  on padł,
a z nim wszystko padło. Ostatecznie... Honor 
wojskowy Napoleoński i nadzieje polskie Napo
leońskie łeżą oto tu  na tem pobojowisku...
Zostało już tylko jedno: jedno pytanie:
-cóż teraz będzie?...

Padł Bonaparte —  zatem padł świat...
Zrozpaczony wzrok Zaremby runął ku zie* 

m; —  jasno w  bla-sku miesięcznymi błyszczała 
klinga pałasza, na którymi się wspieraj. Oczy 
Zaremby zatonęły w tej stali błyszczącej. Wpi
ły się w nią chciwie, namiętnie, zapalczywie...

Zapamiętał się wpatrzony w  etal błyszczącą 

Zaremba.
Zapamiętał się tak, że nie słyszał, jak pęden? 

ku niemu nadjechało trzech jeźdźców.
UsłyTszał dopiero komendę:
—  Krzycz pardon!
Spojrzał: jeden z jeźdźców wymierzył ky

niemu lufę pistoletu.
—  Krzyczeć pardon nie będę —  odpowie

dział.
Huknął strzał.
Zaremba postąpił dwa kroki naprzód i padł 

na kolano, a potem na bok, wspierając się pra* 
wieą z pałaszem wzdłuż wyciągniętym od ciała’ 

na ziemi.
  Dobij go! —  rzekł ten z jeźdźców, który

strzelił.
 Naówczas drugi kawalerzysta pchnął gQ

szpicem szabli z konia w  szyję.
Padł Zaremba na wznak. Jeźdźcy ruszyli kłu

sem. co -d- n-> -
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Antoni W o ź n i a k o w s k i  w komendzie kole* 
wojskowych w Polsce.

Krzyż kawalerski orderu Franciszka Józefa na 
wstędze wojskowego krzyża zasługi otrzyma! le
karz pułkowy dr Władysław' J a n u s z k i e w i c z  
w 89 pułku piechoty.

Ponowne najwyższe pochwalne uznanie za wale- 
ezność otrzymał rotmistrz Stanisław P o mi a n -  
k o w s k i  w 9 pułku dragonów.

Najwyższe pochwalne uznanie za waleczność o- 
trzymaii: porucznik Henryk J a k u b o w s k i  w 8 
pułku ułanów; porucznik w rezerwie Hieronim 
E r a 1 s k i w 13 pułku piechoty; podpułkownik 
fwardyi Medard O b e r t y ó s k i  w Przeworsku; 
porucznik w rezerwie Kazimierz P ł a c ze  k 
przy 20 bateryi 30.5 cm. moździerzy; porucznik Sta
nisław L e k c z y ń s k i  w 11 pułku haubic pol
nych; porucznik w rezerwie Józef K o ł o d z i e j- 
c2 z y k w pułku kolejowym; nadporucznik w re- 
c z y k w pułku kolejowym; nadporucznik w re
zerwie Jarosław' K o r d a s i e w i c z  w 89.pułku 
piechoty; nadporucznik w rezerwie Władysiaw Ha
nu 8 z w szpitalu ruchowym Nr 6/2.

Repertoar teatru miejskiego.
We wtorek 14 b. m.: „Prawdziwa miłość", kome- 

dya w trzech aktach R. Bracco.

Wtfesstpwsu

D z f s t  e k O R O m l s n y .
Przesyłki pocztowe w okresie przedświątecznym. 

Z powodu zbliżającego sdę okresu świątecznego 
wzmoże się niezawodnie pomimo trudności ekono
micznych i w tym roku ruch pakietów pocztowych. 
Zarząd pocztowy będzie jak zawsze tak i w tym 
roku wojennym dbał o zapewnienie możliwie ry
chłego przewozu i doręczenia przesyłek świąte
cznych, łdcey jednak z góry na to, iż puibltczność 
uwzględni z jednej strony wyjątkowo niepomyślne 
warunki, wśród których poczta ma spełnić swe za
danie, z drugiej zaś strony wesprze zarząd po
cztowy w jego usiłowaniach pr.zez ścisłe zastoso
wanie się do następujących wskazówek-.

1) Ze względu na obecny brak dostatecznej iłcsfeca 
wyszkolonych funkcyonaryuszów pocztowych, oraz 
ze względu na ograniczoną ilość środków transpor
towych, uprasza dyrekcja poczt o m o ż l i w i e  
w c z e s n e  zamawianie towarów względnie nada
wanie przesyłek świątecznych.

2) Adres każdej przesyłki musi być wyraźny i pi
sany ile możności na samem opakowaniu, przyozem 
zaloca się włożyć drugi taki adres do wnętrza prze
syłki. Nadto muszą być tak osoba adresata ja-k i 
miejsce jej zamieszkania tak dokładnie określone, 
aby właściwego odbiorcę można było odnaleźć bez 
dalszych poszukiwali.

3) Opakowanie przesyłek powinno być trwałe, 
t. j. chronić zawartość przed wilgocią, t&Toiein łub 
7gnie«si’iem. W tym eekt ®ałec-a się używać skrzy
nek drewnianych, silnych koszów, opakowania płó
ciennego, ceratowego lub skóirzawego, natomiast u- 
nikać opakoiwywania papierowego lub kartonowe
go. Wybór opakowania powśaiien być dostosowany 
do rodzaju zawartości i jej wartości, dalej do wagi, 
objętości towaru, oraz odległości i rodzaju trans
portu. Rodza-j opakowaniu należy wyszczególniać 
w adresie przesyłkowym n. p. pakiet w płótnie, 
kosz eł)szyty płótnom, skrzynka drewniana i t. d.

4) Przesyłki powinny być nadawano w stanie 
otwartvia, tak. aby bez trudności można było 
sprawdzić zawartość i nie mogą one też zawierać 
żadnej korrejłpoimkttM-yi. Itowłwui pcr.usylonio .wiado 
mości aa odeimhi adresu przesyłkowego jest wzbro
nione. .

5) Jako zaniknięcie zaleca, się używać silnego
jednolitego (.niewiążącego) szpagatu. Ubezpieczenie 
końców szpagatu zapiKMuocą plomby lub pieczęci la
kowej może iwsiąpić po obejreaniu zawartości prze
syłki przez urząd nadawczy.

6) Opakowanie i zamknięcie powinno być w ten 
sposób urządzone, aby bez widocznego i wsiadają
cego w oczy naruszenia nie można, było dostać się 
do wnętrza przesyłki.

„  7) Co do przesyłek dla zagranacy zwraca się u- 
wugę na istniejąiee zakazy wywozu z tym doda
tki («n, że nadawca powinien zaznajomić się z od- 
itośnyrai przepisami ogłaszanymi każdorazowo w 
dzienniku ustaw państwowych i rozdKirŁądzeń.

8) Zwraca się w końcu uwagę także na to, iż 
nadawanie pi-zsssyłek u. charakter car. przesyłek pil 
jjyoh (express) nie zapswida im rycJsjejsaej odpra
wy i t-ramsportu przed innesru przesyłkami, jak to 
publifszitość powszechnie mniema, lecz tna jedynie 
t sku tek , iż przceyi-ka zaraz po nadejściu na miej- 
eś&^eznacmiiazostajo doręczona osobnym posłań
cem. IVobce notorycznego braku odpowiedniej ilości 
osobnych posłancow może się atoli tu i ów-dzi* 
zdarzyć, fó przesyłka „express“ mamo najlepszej 
chęci'nie będzie ‘ dorępzena osobnym posłańcem.

Sprawozdanie targu krakowskiego na by (ho. 
W ubiegłym tygodniu od 4 grudnia, do 10 grudnia 
r. b. sprowadzono: buhai 128, wołów 40, krów 137, 
jałówek 73 — razo.m bydła rogatego 378, cieląt 327, 
owiec i kóz 19, nierogacizny 1.214.

Płacono za 100 kilogramów żywej w/agi: za 30 
sztuk trzeciej jakości od 170 do 216, przeważnie po 
108 K; za 11 sz.Iuk buhai drugiej jakości od 100 do 
202 li, przeważnie 100 K; za 34 sztuk buhai trze
ciej jakości od 150 da 180 K, przeważnie 170 K; za 
7 krów' drugiej jakości od 190 do 200 K, przewa
żnie-190 K" za 45 krów trzeciej jakości od 155 do 
136 K, przeważni'.; 170 K; za 98 jałówek trzeciej ja
kości od 153 K do 200 K, przeważnie 175 K; za 
147 sztuk bydła chudego bez względu na rodzaj 
i wiek od 104 do 150 K, przeważnie po 140 K; za 
cielęta od 151 do £56 K, przeważnie 190 K; za ow
ce od 188 do 192 K, przeważnie 188 K; za riieroga- 
tiznę na bitą wagę od 380 do 460 K, przeważnie 
440 K. * • . y

W  porównaniu z poprzednim tygodniem  ̂hyły 
droższe na 100 klg. żywej wagi: buhaje trzeciej ja
kości o 2 K, krow-y drugiej jakości o 7 K, jałówki 
drugiej jakości o 6 K; natomiast tańsze: woły trze
ciej jakości o 2 K i cielęta o 10 K. Cena innych 
gatunków zwierząt pozostała niezmieniona. Jako 
ni (-sprzedane wyprowadzono z targowicy 56 sztuk 
bydła rogatego i 12 sztuk nierogacizny.

Z niesprzedanyc.h sztuk bydła wprowadzono do 
rzeźni miejskiej 27 sztuk.

szech. Ludzie, literaturo-- atuka'. 
bethner i Wolff. Sfr. 582. -r ■» 

P o l s k a i L i t w a w d z i e j o w y . m  i t o s u t -  
k u. Księga zbiorowa ku uczczeniu 506 rocznicy 
unS łiorede&ikiej Treść: W ł A b r a h a m :  Pol
ska a dMze&t Łatwy. Kb. dr F i  j a t e k :  Kościół 
rzy mafco- katolicki sa Lat wie, J. R o z w a d o w s k i :  
Mapa językowa obszaru ŁtswildegZ). A- Brtl- 
r ł a e r :  Pciaoy i Litwini. J^zyk ! Eteratura. 
W i. S e m k o w i c z :  Braterstwo szlachty polskiej 
z bojarstwem łitewskiem w unii horodekskiaj 1413 
roku. S. K u t r z e b a :  IM a  Polski z Litwą- «**- 
Warszawa. Nakład Gebethnera i Wolffa.

A n t o l o g i a  b a j k i  p o l s k i e j .  Opra.j*w%ł 
i wstępem opatrzył Julian Ejamond. Warszawa. 
Nakład Gebethnera i Wolffa. ***

Józef W e y s s e n h o f f :  Puazoza. PowieSć. »  
Warszawa. Nakład Gebethnera i Wolffa.

Włodzimierz T e t m a j e r :  Marsz Skrzyneckie
go. Poezye. Kraików. Nakładem księgarni J. Czer
neckiego. 4,

Kazimierz C h o d y a i c k i :  Poglądy na zada
nia bistoryi w epoce Stanisława Augusta, Warsza
wa. Skład gł. u Gebethnera i Wolffa. (Prace histo
ryczno-literackie Nr 5).

Aleksander S ł a p a: Goszczyński na Podhalu. 
(1832). Kartka z przeszłości Podhala i Tatr. Kra
ków. Gebethner i S-ka,

Prof. dr August S o k o ł o w e k i :  Ge&chśchte 
Poleoa in allgemeinen Umrissen. Krakau. 1915. 
Central Verlags-Bureau des polnischen Natłonal 
Komites. *

Galoslld, 12 grudnia. Biuro Reutera, (Spra
wozdanie z so-boty). Bułgarzy nłe utrudniali 
wczoraj odwrotu ku nowemu frontowi.

Generał Mahoń odbył wczoraj z generałom 
Bailloudem konferencję. —  Panowała zupełna 
zgoda obu generałów co do zarządzeń, jakich 
się należy chwycić w  sprawie odwrotu. Dziś od
była się znów koniereneya między przedstawi
cielami sztabu generalnego greckiego a gene
rałem Sarrąilem. Rokowania te trzymane są w 
tajemnicy.

Londyn. Specjalny sprawozdawca Reutera 
u wojsk francuskich w  Macedonii donosi w  pią
tek z Salonik, że Francuzi cofnęli się w  pełnym 
porządku ku Gradeowi, zniszczyli przytem tu
nele i mosty, aby powstrzymać pochód Bułga
rów. W  Gradeu zbudowano nowy przyczółek 
mostowy. «-

Tak przedstawiała się sytuacya ańmii fran
cuskiej przed dwoma dniami.

Ofieerowio sztabu greckiego konferują z ge
nerałem Sarrailom nad sytuacyą w  Macedonii. 
Według doniesień ze źródła francuskiego, puł
kownik Pallia wczoraj oświadczył imieniem 
greckiego rządu generałowi Sarrailowi, że gdy
by armia bułgarska przy pościgu wojsk sojusz
ników miała przekroczyć granicę grecką, Gre- 
cya cofnie swe wojska przed Bułgarami, aby u- 
niknąć konfliktu. c

. T ! Saloniki, 14 grudnia 
Agencya Hayasa (12 grudnia). ~
Na froncie koalicyyi, który Bułgarzy w wiel

kich masach atakują, trwa żywa działalność. 
Odwrót wojsk koalicyi odbywa się w  dalszym 
ciągu wedle metody.

Sytuacya Anglików na północ od Doiranu 
dzięki nadejściu posiłków z Salonik, znacznie 
się poprawiła. Codziennie wysadza^ się na ląd 
nowe wojska angielskie. Sojusznicy pomie
szczają wielką liczbę Serbów, którzy uciekli z 
okolicy Gewgheli, w okolicy Salonik.

Londyn, 14 grudnia. 
Reutor dowiaduje się ze źródła- dyplomatycz

nego, że sojusznicy są zdecydowani me opróż
niać Salonik.

Rokowania Gresyi i koaiievąt
(Tel. wł. »N ow ej Reformy*.)

Ateny, 14 grudnia.
W  kołach, zbliżonych do rządu, sądzą, że do

statnia odpowiedź Grecyi na notę czwórsoju- 
szu nie przynosi końca komplikacyj. Z kwe- 
styi istotnych ani jedna nie została rozwiąza
na. Odpowiedź nie zawiera niczego nowego. —  
Odnośnie do konkretnych wniosków pozostawia 
otwarte najważniejsze kwesty® bez określenia 
sposobu wyjścia.

Berlin, 14 grudnia, 
»Lokał-Anzeiger« donosi z Rotterdamu we

dług źródeł francuskich: r';
Doniesienie Ageneyi ateńskiej o  gotowości 

Grecyi do ustępstw należy tak rozumieć, że 
Greeya zgodziła się na utworzenie z Salonik 
punktu obronnego koalicyi, przyczem zamie
rza wycofać część wojsk z tego obrębu.

Stsiw IM  Biscarsf® eenffainycB.
(Tel. własny *Nowej Reformy*.)

Kopenhaga, 14 grudnia. 
sPolitikeu* donosi: •
Państwa cenł.ralitj^r:yprawdopodo4nuej - nie

bez prze- 
zupelnle 

Go- 
a

Straty, jakie ponieśli Rosyanie wskutek nie- 1 «an)0j Grecyi nie uśmiecha się występować
zwykłych mrozów, były bardzo wielkie. W  je- rpi’ze&iw mocarstwom cen ra nym. <*
dnej wsi Dobropole, na północny wschód Bu- Bułgarów od_ graiiicy g1 i rm « tlUv

5. ci/\n r*\ _ *. 1117 lutro mo>xł6 sternic 'Piz-GO. rozstrzY’czacza, zamarzło 800 Rosyaa, a w opttszczo- i « r t ty a  juz juuu . i-
nych przez nich pozycjach, znaleziono jeszcze j 8aj?icy m wyborem.
300 zwłok nlepcgrzebanych. ^

Obeenio udało się także zająć kilka wysu
niętych naprzód punktów oparcia Rosyan, znaj
dujących się przed ich nowemi pozycjami. —- 
J;rsne przejrzyste powietrze ułatwia działalność 
artyleryi i lotników, która w osmtnich dniach 
stała elę znacznie intenzwniejszą.■ ii^ ...«■* *■

W  ®| p  a .
Straty Rosyan nad Strypą.

Wiedeń, 14 grudnia.
„Sonu- und Honhagszeituiiłg" -za- 

mleszoza następujące apraw-ozdanio 
swego korespoodonta wojennego 
W a j d m a o a a  z dnia 12 b. m. o 
godz. 6.40 wieczór:

Z rosyjskiego frontu od szeregu dni nie do
nosi się nowych szczegółów, aczkolwiek walki 
artyleryi i lotników od nieudałej próby rosyj
skiej przełamania frontu pod Siemikowcami we 
wsclwxlniej Galieyi nie ustały. Również dniem i 
nocą odbjw^ają się mniejsze ruchy piechoty.

Na wschód od Śtrypy zostały stanowiska ro
syjskie wskutek działania straszliwych mro
zów i okropnych zawieruch cofnięte nad Seret, 
prawdopodobnie z tego powodu, że odpowie
dnie urządzenie stanowisk na zimę —  w ogniu 
niemieckich i austryackieh wojsk —  było rze
czą niemożliwą. Zawieje śnieżne pokrywały ca
łe pole walk, a gdy potem przyszły jeszcze 
straszliwe nrrozy, które dochodziły za dnia do 
20— 30° zimna, załogi wysuniętych przednich 
ltnij rosyjskich ginęły z mrozu, nie znajdując 
żadnego schronienia w swych nioopałonych i 
wigotnych rowach.

Nakazany odwrót Rosyan z linii Strypy nad 
Seret, gdzie mieli przygotowane zimowo stano
wiska w gęstych osadach mid Seretom, umoż
liwił c. i b. wojskom, które tworzyły lewe 
skrzydło armii Pflanzera Baltina, łącząc się z 
niemieckiemi wojskami armii Botłnnera, prze
sunąć swe stanowiska i przed przygotowaną 
już na zimę, umocnioną linią Strypy, obsadzić 

rozbudować nowa stanowiska - Odwilż, jaka

przyjął prośbę, z tern zastrzeżeniem, że pozo
stanie dopóty prezydentem, aż nadejdzie spo
sobna chwila koronacyi.

£l£f33&B8 1 teiłffSOCZSt
sisiieśti c. S. ilKii Rsriip.

z dnia 14 grudnia. BBb&k'

Odznaczenie 
Wiedeń. ^-Wiener Ztg.« ogłasza: Naozrlna

komenda armii nadała srebrny medal walecz
ności II  klasy w  uznaniu walecznego zachowa
nia się przed nieprzyjacielem respieyentowi 
straży skarbowej Ludwikowi Wojtanowiczowi i 
tytularnemu respieyentowi Michałowi Wożnia- 
kie wieżowi.

(Tel. c. k. Biura korssp.)
Wiedeń, 14 grudnia.

Z wojennej kwatery prasowej donoszą: Biu
letyn rosyjskiego sztabu generalnego z 12 gru
dnia: Na froncie zachodnim żadnej istotnej
zmiany niema. W  Galicy! w okolicy Strypy ko-1 . , . , , . . . T i
ło wsi Maryanka, Józefówka i Bismawa (16 ,!w odpowiedzi na. memoryai wiedeńskiej  ̂Kby 
20 i 24 kim. na południowy zachód od Tanio- i giełdowej zapewnił, ze nie lekceważy doniosto
pola) małe oddziały próbowały podjąć ofenzy-! motywów, wyiu?zczonyca w- memoryale, 
wę, lecz zostały z obu stron zaatakowane, część i 0<! n0S* c|° sprawj( JP^  1Qr uc hu^g i e ł dowe
icli została zabita a część dostała się do nie
woli.

O  etw & M l©  cfieM y.
((Tel. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 14 grudnia.
Wiedeńska Izba giełdowa- wystosowała do 

ministerstwa skarbu memoryał w  sprawie pod
jęcia ruchu na giełdzie- W  memoryale tym pod
kreślono, że zawieszenie mchu nń giełdzie w y
pełniło swój cel, mianowicie zapobiegło panice. 
Wobec powodzeń wmjskowycli i odporności na
szego życia gospodarczego, ujawnia się. coraz 
bardziej" chęć obrotów, której należałoby za
dośćuczynić.

»Korr. Wilhelm* donosi, że minister skarbu

H M  K .5WI. m  ! litSSljfEl
— »Pieśni polskie*. Dwa zeszyty, pierwszy za

wiera 5, drugi 3 pieśni na dwa i eztery głosy mę
skie. Skomponował i wydał własnym nakładom Jó
zef Sierosławski. — Kraków, 1916. Cena 1 K 20 h 
i 1 K 80 h.

—  Nowe książki:
Kazimierz C k ł ę d  o w s k i :  Rokoko we Wło-

Frzesuw & n ia  w o jsk  rosyjskich.
(Tel. własny »Nowej Reformy*.)

Sztokholm, 14 grudnia. 
Zaniknięcie granicy rosyjskiej dla depesz 

prywatnych do Szwecyi, trwająee od dni dzie
sięciu, wskazuje według tutejszych pism na 
przesuwanie znacznych transportów wojsk ro
syjskich. . '

W związku z niemi stoi ostatnia podroż ge
nerała Pau do Ilosyi.

N o w e  p aw o łan is  w s  W lGSzesh.
(TeL e. k. Biura koresp.)

Legano, 14 grudnia. 
Dziennik urzędowy włoski8 zawiera rozkaz 

powołujący dalszych rezerwistów na 16 gru
dnia.

śsr-*-

S M  sMlsk Wtsrt z K « t M
■■ (Tel. c. k. Biura koresp.) ».

Londyn, 14 gTudnia. 
Ministerstwo wojny ogłasza, następujące spra

wozdanie: .. . . .  , .,
Po silnych atakach nieprzyjaciela, który po

siada przeważające siły, udało się 10-tej dywi- 
zyi przy poi^iocy posiłkow od joziora Dojran 
cofnąć się w kierunku zachodnim do doliny 
Wardaru i złączywszy się z sojusznikami, za
jąć silne stanowiska. Ponieważ okolica jest gó
rzysta, potrzeba było w Lakiem miejscu usta
wić 8 dział, skąd ich przy odwrocie nie można 
już było zabrać. Nasze straty wyniosły mniej 
więcej 1.500 ludzi. *

Dostarcza: .Urządzeń dla tartaków, ce- 
gielń i młynów. Lokomobil używanych.

go w  ograniczonej mierze z całą sympatyą, lecz 
należałoby dać rękojmię, że obecne nadzwy
czajne stotsunki będą uwzględnione. W  końcu 
dodał minister, że w razie otwarcia ograniczo
nego uchu giełdowego liczyć będzie na wypró
bowany patryotyzm kół interesowanych i pra
sy, aby uniknąć wszystkiego, co mogłoby spo
wodować przesadne spekulacje.

C © M tt r a - w  A o g i i s .
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Londyn, 14 grudnia.
Biuro prasowe podaje ważną zmianę w prze

pisach cenzuraLnych. Cenzura urzędu spraw za
granicznych zostaje zniesiona. Odpowiedzial
ność za ogłaszanie wiadomości z zakresu spraw 
zagranicznych spada w  przyszłości na dyrekto
ra dzienników i agentur dziennikarskich.

$!isya franeuska u papieża.
(Tel. wł. >Nowej Reformy*).

Berlin, 14 grudnia.
»Vossische Ztg.« donosi z Amsterdamu, że 

wysoka osobistość francuska wyjechała do 
Rzymu —  jak sądzą —  z miayą dyplomatyczną 
do papieża. ________

C h i n y  ^ e s a r s t r r  3m .
(Telegram e. k. Biura koresp.)

Nowy Jork, 14 grudnia.
Biuro Reutera donosi z Pekinu, że rada pań

stwa po głosowaniu nad kwestyą zmiany for
my rządu wystosowała do Juanszikaja prośbę, 
by wstąpił na tron. Juanszikaj wahał się zra
zu, k i e d y g o  jednak po raz drugi proszono,

^  i  S K Ł A D K I .
•» Na głodnych w Warszawie

złoźyja rw admimstracyi „Nowej Refomiy": 
Dzreci szkolne w Mogile 10 K 40 h; Z. Machnic

ka 4 K od dzieci z JJ1A ki. z Targanitcy; Julian 
Starschedel 2 K 60 h; urzędnicy cukrowni w Sze- 
niawie 13 rubli 50 kop. zam. wieńca na trumnę ś. 
p. dra Antoniego Dutkiewicza, zmarłego w Kazi
mierzy Wielkiej; Tadeusz Mazepa 10 K jako nie
przyjęte hoaoraryum od pp. ognioedstraów Bartmu- 
sa d Coiiiriertha; Franciszkowie Wagnerowie 1 K; 
Adamowie P. 5 K; Fr. Zawardka 2 K; Józef Krze
mień 1 K 4 h; Jadwiga Górecka 2 K; A. K. ze 
Szczawnicy 10 K.

Na „Przytulisko weteranów z roku 1863“
złożyli w adminastracyi „Nowej Reformy":

Koło Tow. ezkoły ludowej w Krzeszowicach 59 
K 50 h (i taką samą kwotę na bind. wdów i sie
rot po leg.) jako dochód z wieczorku listopadowe
go,, urządzonego wspólnie przea niniejszo T. S. L.
1 miejscowy komitet narodowy; Józ. Krzemień 1 K.

Na Kolumnę Legionów
akrżyli w administracji „Nowej Reformy": 

Franciszkowie Wagnerowie 6 K; Er. Zawardka
2 K.

Na Legiony polskie.
złożyli w administracji „Nowej Reformj": 

Karol Pankiewicz 10 K, zebr. w jego restaura
cji; Bronisław Górka 40 K jako 4 raty; Olga Gór- 
kowa 12 K również jako 4 raty; Fr. Zawardka 
2 K; Stanisława Sitomwa 10 K (na ciepłą odzież).

Na fundusz wdów 1 sierot po legionistach
złożyli w administracji „Noavej Reformy": 

Teofil Orsizulski 10 K; J. S. 40 K; dr Szafnicki 
20 K ®am. wieńca na trumnę ś. p. dra Wicherkie- 
wieża; Kazimiera Tolłoczkówma 380 K jako dochód 
z wieczorku, urządzonego w Dziedzicach dn. 8 b. 
m.; ks. Jakób Białas 100 K; Koło T. S. L. w Krze
szowicach 59 K 50 h jako dochód z wieczorku li
stopadowego; Kamila Zagórska 10 K; Franciszko
wie Wagnerowie 4 K; Adamowie P. 5 K; Fr. Za
wadka 2 K; Micbaliina Kaniowska 5 K; Józ. Krze
mień 1 K; chorzy kliniki okulistycznej 39 K  14 h 
i 65 kop. zamiast, wieńca ma trumnę ś. p. radcy dw. 
prof. Wichcriiiewicza a •mram.cwtcie: leg. Rafał 50 
h, Czech 50 h, leg. S. Męzśa 1 K 10 b, łeg. Koniń
ski 1 K, Bączek 50 h, Ołewicz 1 K 20 h, Koindirac- 
ki 1 K, Hrj'caii 2 K. Kałużyński 1 K, Niedzielski 
50 b, Obacz 50 h. Gaik 50 h, Bicd-zina 10 h, Fist.ro- 
■wi.cz 60 h, Pilecki 24 b, Ch&gna 1 K, Turek 28 h, 
Majówki 1 K, W. 65 kop., Czyżowski 50 h, Brey- 
er 1 K. Seewald 10 h, poidpor. P. N. 2 K, parucz. 
Kukliński 10 K, Fedoro wieź 1 K, Pruski 1 K, Ho- 
rak kdt. 2 K, Beaiesz 1 K. Bułg 2 K, podnor. Bie- 
stek 2 K, P. W. 1 K.

Na gwiazdkę dla legionistów
złożyli w pjdministracyi „Nowej Reformy": 

Walcberowie 10 K; Stanisław Nowelski 35 K, ze
brane podczas uroczystości św. Barbary, patronki 
górników, na kopalni nafty Rajskie; Emilia Migda- 
łówna 3 K; Zbyszek i Marycbna Lang 3 K z dro
bnych oszczędności: Urząd poczUwy w Kolbuszo- 
wy 5 K; Ewmlina Augustynowa 2 K; Franciszkowie 
Wagnerowie 4 K; Fr. Zawardka 2 K; Anna Bajo
wa 6 K, zebrane od dziatwy szkolnej (klasa trzecia 
i czwarta) z Smęgorzowa i od siebie 4 K; Gmina 
Oifinów 50 K; Szlioła ludowa w Brzyściu 6 K  42 h 
za pośrednictwem Bronisłwy Urbauówny; Józef 
Krzemień 1 K; Karol Gndraezek 5 K; za pośre
dnictwem Eugenii Słoni-wskicj dziatwa szkolna 
w Korszowie i grono naucz. 19 K 20 h, a mianowi
cie: Stefania Mazurkiewicz^wna 40 h, Janina Ma- 
zurkiewiczówma 40 h, Jadwiga Mazurkicwiczó- 
wna 20 h, Marya Cregeraszówna 50 h, Paulina So
bolewska 10 h, Władysław Sobolewski 10 h, Stani
sława Kunyszówna 20 h, Józefa Kunyszówna 20 k, 
Marya Ożolianówma 4.0 h, Zygmunt Stolarz 20 h, 
Paweł Galik 10 h, Eugenia Sloniewska 2 K, Ste
fania Dydyńska 2 K, Janowic Baumunkowie 4 K, 
Paulina Gregoraszowa 2 K, Antoni Karaś 2 K, K. 
Mazurkiewiczowa 1 K, Michalina Chomiak 1 K, 
Mikołaj Jasnikowski 1 K 40 b, Marya Strułowa 
1 K.

Na ognisko dzieci legionistów w Zakopanem
pod kierown. p. Paszkowskiej

złożyła w ańmimistraPi „Nowej Refarasy" Kamila 
Zagórska 6 K.

Na sanatoryum dla piersiowo chorych legionistów
złożyła w administracyi „Nowej Reformy" M. Kla- 
■klówr.a 15 K, ■zebrane wśród dziatwy szkolnej w 
Porąbce.

Na szpital legionistów w Rabce
złożyły w adminislraicyi „Nowej Reformy" ucżeniec 
J ki. w-ydz. szkoły w Żywcu 4 K zam. kwiatów w 
dzień imienin nauczycielki.

N a fundusz im. Piłsudskiego 
złożyli w admintetracyi „Nowej Reformy" Mieczy
sławowie Krukiewrózowie 4 K.

Na gwiazdkę dla żołnierzy polskich
złożyła w admimistracyr „Nowej Reformy" Marya 
Dunikowska 10 K.

Na Czerwony Krzyż 
złożył w administecyi ,Noccej Reformy" dr JuMan 
Lustgarten 6 K jako nieprzyjęte honararyum.

Dla ofiar wojny
* * ’  w myśl odeawy ks. biskupa Sapiehy 

ziożył w admlnistra-cyi „Nowej Reformy" Teofil 
Orezulski 10 K.

Dla ośmdziesięcicletniej staruszki (W. P.) 
złożył w administracji „Nowej Reformy" Dyonizy 
Hrycyua 3 K.

Dla Maryi Rosiek
złożyli w admanistracyi „Nowej Reformy":

Ks. M. D. 3 K; Helena Jaroniowa 4 K.

Odpowiedzialny redakters

Mj j M I  E ^aap ińshL
Wydawca;

(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od redakcyi)

@slas Jastrzębiec Butowi
były właściciel dóbr ziemskich Lgota wielka 
w Królestwie Polskiem, emer. urzędnik To

warzystwa wzajemnych ubezpieczeń, 
po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzony 
św. Sakramentami, zmarł dnia 8 grudnia 
1915 r. w Krakowie, o czera zawiadamia 
stroskana wdowa wraz z dziećmi i wnuczkami.

Wszystkim kolegom, oraz krewnym i znajo
mym, którzy wzięli udział w ■oddaniu ORtAtoibj 
po^ugi ^

ś. p.
WALEREM U Jastrzębiec ROGOWSKIEMU

i pospieszyli z  wyrazami współczucia w  nie
szczęściu, jakie nas dotknęło, składamy z głęb 
serca, zbolałego „Bóg zapłać!"
8715 Wdowa z dziećmi i wnuczkami. s

K U P I Ę  OBB.AEY
pierws2orzędnycU msl-irzy pslskich

(Matejko, W, Kossak, Malczewski, WyozóŚdoi 
wski, Fałat, Axentowicz i inni Wispóteześni). 
Tytko «(d osób prywatnych, handlarze wyła 

czeni, dyskrecja zapewniona.
Pisemne oferty z podaniom ceny i  opisem skła 
dać do 16 grudnia w hotelu Saskim dla Nr 32,

8732

S Ó L
kamienną, warzenkową i bydlęcą sprzedaje po 

cenach przez Wydział krajowy unormowanych, 

ezyli organizacyjnych

I kg. scli kamiennej 20 hal.

Krajowe 
zastępstwo sprzedaży soli

Ś .  S A F R I N i
KRAKÓW , nłica Stolarska L’. 15.

8Vi7-2

Nim kto kupi gramofon, płyty, elektryczną 
lampę kieszonkową, hateryę, zapalniczkę, niecu 

się'zwróci do firmy

Kraków, ulica Grodzka L. 59, I. piętro, 
lub ją odwiedzi.

Sprzedaż tyłko na I. piętrze. —  Naprawy-' bardzko 
tanio. . 88CS-4

Adwokat

Dr Bronisław Michalewski
ma obecnie swojo biuro we 

"Lwowie, ulica Akademicka L. 12. 
Przyjmuje od godziny 3— 6 po południu.

8313-10

P r z y g o t o w u j ę  
pod gwarancyą do egzaminu i rygorozum 

sądowego.
Zgłoszenia (i ustne):

Dr J. R., Karmelicka L. 56, parter, na prawo.
8586-3

Wedle poleceń lekarskich na

11 A T  ¥  7  nenvc* óld) ndgrenę,
■U * * s&atssj  ischias, ataki poda-

gryczne, porażenia it.p., idealnym środkiem jest

Sapomenthol - - - Matuli.
Sprzedaż jed n io  w' słoikach po K  2.— i 7.50 

we wszystkich aptekach i  drogueryach. 
Wysyłka wprost z fabryki:

Spis Esiiiii mii i  i  M i A  l i i .
8590-10

Kraków, ulica Krupnicza L. 14.

Pokoje dla przyjezdnych i na czas dłuższy. 
 ̂ - Tamże obiady w domu i na miasto.

8504-4

K

Najlepsza 
w św iecie • 

''oszczędnościowa żarówka 
z drutu ciągnionego.

—  Wszędzie do nabycia. —

Towarzystwo „Tungsram", Wiedeń IV.,
plac Mollwalda Nr 1. 7507-18

Krem do zębów

Pomp budowlanych. Wężów gumowych, biOEO SFBSEDAŚY KASZTO I FESYBORÓW TECHNICZNYCH Fł0rpMśl53.

Dostarcza: Pasów skórzanych. Olei do 
maszyn. Uszczelnień wszelkiego rodzaju 
Przewodów i lampek elektrycznych ect-
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P o śc ili B M id L

p r o s z ę  o podanis aćresn p. 
®* G óra likcw ei,m atk i A d a 
m a  G óra lik a  z  N ew -Y o r-
kn, do Aduiimstracyi „Nowej 
Reformy" pod 8470. 8470 2 2

o jo m ir  E c tin cw icz  prosi 
o wiado-uości o T a d eu 

szu  T a ra s ie w ic za , który  
przed wojną stale m ieszkał 
w  W arszaw ie, uL W ie lk a  17, 
lab w  sw ej fabryce  „Platon", 
Żytn ia  10. Szczeble poczta 
W ie lk ie  Oczy, Galicya. Dzien
n ików  warszawskich prosi o 
przedrnk. 8699 i  3

proszą pani S te lam i Fo- 
lo ty śs fe ie l o podanie 

m ego nowego adresu, by mo- 
łna odesłać jej list od syna. 
Danuta Zielińska, Rapperswill,
szwajcarya. 8644

Mapy terenu wojny!
Mapa terenu wojny europejskiej 
w kolorach. Cena K  1’— . — 
Mapa Królestwa Polskiego, Ga- 
iioyi, Bukowiny i krajów po
granicznych. Cena K  1'— , z . 
przesyłką 10 hal. (poleo. 35 
hal. drożej), wysyła odwrotnie 
po otrzymaniu przekazem, iub 
za zaliczką księgarnia D. E.

Friedieina w Krakowie. >
n u a w im
7g6d y y

P a n n a
buobalterka i korespondentka pol- 
sko-niem., pisząca na maszynie, z 
kilkoletnią praktyką biurową w 
większem przedsiębiorstwie, biegła 
w  rachunkach i prowadzeniu ksiąg 
handlowych, samodzielna siła biu
rowa, poszukuje odpowiedniej po
sady. — Zgłoszenia pod R . 1, 333 
przejmuje Admin. „N. Reformy1*.

8630 1 3

G o s p o d y n i
Inteligentna, pracowita i oszczędna, 
znająca się na kuchni i  gospodar
stwie, poszukuje miejsca na ple
banii lub w  domu prywalnym. Po
siadam praktykę. Posadę objąć mo
że zaraz lab od 1 stycznia. Zgło
szenia pod lit. D. przyjmuje Biuro 
J. Hopcasa i A. Salomonowej, Era 
fców, Szczepańska 9 8695 1 3

P o s s c k n ję

v  Sredn ch latach, samoistnego, 
►raktycznego, energicznego, z egza
minem rolniczym, da majątku we 
wschodniej Galicyi keło Halicza. 
Dbszar 800 morgów, z gorzelnią. 
Odpisy świadectw, których się nie 
zwróci, proszę nadsyłać: Kraków, 
Batorego 17. Zakrzewski. 8664 1 2

3 m U m  
iM fi iS

sztok cegły budowlanej r.a sprze
daż. Cichalewski, cegielnia parowa. 
Szczakowa. 8667 1 3

Jtc Kj?
wspólnego, przy drugiej .pani, po
szukuję od 1 stycznia Zgłoszenia 
listowno pol„P£W Ój 2 5 ;*przyjmuje 
A d a . „N. Reformy". 8679

na resorach, lekki. nowy. Zgłosze
nia list. pod „UJÓESk** przyjmuje 
Adm. „N. Reformy". 8676 1 2

iK W  i  m
nżywaną, w dobrym stanie, nowsze
go systemu, z wię!:s:em pismem, 
kupię zaraz za K  lO j—200. Zgło
szenia z podaniem próby pisma 
pod: <J. D., Frzemyśl, Rynek 28, 
I P- 8687 1 6

pisać pod dawnym acresom; jeśli 
to niemożliwe, kitka słów jasnych
na tfcm miejscu. 17. 8675 1 2

IiGiM '3 b ils r fl
używany, dobry. — Zgłoszenia list. 
pod E, 8G82 przyjmuje Administr. 
„N. Reformy". 8J92 1 3

Potrzebny uzdolniony 

fTT* *3| J? H" A T "  !9 A

c tó iie rs ic r y , oraz u czeń  
ze szkół wydziałowych do nau
ki w cukierni W. N ow aka  

8553 5 10

sporządza i udziela informacyj

Honces. Clsro z m tm
przeniesione z ul. Dunajewskiego 2 
i 9 na u lic ą  T a r le w s k ą  SC,’ 
E p., obok Grobli. Od godz. 2— 3 
i  od 61/, wieczorem w niedziele 
i święta od g. 10—2. 8533 6 10

pierwszej, jakości mieszaną po 
K  192, jakoteż morelowa po 
K  2 80 za 1 kg. wysyła w 
wiaderkach 5-, 10-kg ,a za-

W s z s l ld a  a a p r a w y
okularów i cwikierów, wstawianie 
szkieł i t. p. wykonuje najstaranniej 
tanio i  szybko S , K I  E S I E T  Z, 
op ty k  1 m ach an iu  vt K ra k o w ie , 
u L  E a ra ie ltc k a  15. 8131 18 25

mięsne z  3 dań, po 1‘40 w domu 
i  na miasto wydaje „Kuchnia do
mowa" od 12— 3 g.: ul. Podwale 
L 3, parter. 8384 6 12

f ł
nie drogo na mieszkanie dwie m a
ł e  panienki z całem utrzymaniem. 
Opieka trosklwa, Domagalska, nt. 
Czarnowiejska 21, parter. 9694 1 2

Z powodu wojny
do sprzedania około 2000 butelek 
wina węgierskiego i  r. 1866, oka
zyjnie tanio. Interesowani zechoą 
przesyłać zgłoszeni* list. pod: „0- 
kazyjnie tanio** do Administracji 
„N. Reformy". 8693 1 3

s k lep o w a  (ze sutereną), z tych 
jeden z mieszkaniem, do  w y n a 
ję c ia  k a żd e g o  czasu . Długa 6. 
Wiadomość u właściciela na 11-gim 
piętrze. 8890 1 3

Zamiast

8517 7 O

poleca

częściowo i hurtownie firma S. 
Sżnser, Kraków, ul. Radziwiłłow- 
ska 15. 8691 1 10

SzflfłtG dóbr
ekonom a lasowością, w sile wieku, 
katol., pracował przeważnie w więk
szych skarbaoh u dzierżawców, za
miłowany hodowca bydła, poszu
kuje posady zaraz lub od 1 stycznia 
1916 r. na ordyuaryę. Zgłoszenia 
pod adresem: Hieronim Kahl poste 
rest. Rzeszów. 8704 1 3

Palnta dziewciyna
do posług domowych na pół dnia. 
Ul. Garncarska 7, parter, pierwsze 
drzwi. 8706 1 2

• K & U &  Ł i i i t f s t iB E a a a w e

Powróciłem i prowadzę swę

irecownfe konfekcji ta k ie j
przy ulicy św. Scbasiyana 19 

o czem P. T. Klientki moje nsj- 
uprzejraej zawiadamiam, polecając 
się łaskawej pamięci. 8683 1 2

P^teadem ik, wolny od wojsk*, z 
fTA maturą pruskiego gimnazjum, 
władający językiem niemieckim, 
jak rodowity Niemiec, przyjmie po
sadę nauczyciela domowego do ję 
zyka niemieckiego i innych przed
miotów. Zgłoszenia z podaniem wa
runków pod adresem; Szumski, Po
ronin, Galicya. 8702 1 2

Biurko damskie
stylowe lub ozdobne kupięi Zgło
szenia: Grzymała, sklep galanteryj
ny, ul. Iw. Anny 2. 8706 1 2

zdolnyot w krawieczyźnie po
szukuje „Kimono", u2. Kar
melicka 7. 8677 i  2

Do tayniifei!! z ra z
4 i 5 pokoi z przyn„ tudzież 
pokój kawalerski. Wiadomość: 
ul. Sobieskiego 16. 8888 1 3

Bfsessf! Siowsśśf

iU t iA R t t t t f l l f
na który złożyły się pierwszo
rzędne siły literackie i ilustra- 
cye Swierysz Ryszkiewicza, 
opuścił prasą. Cena 2 K, porto 
zwykłe 26 h, polecone 51 h. 
Do nabycia we wszystkich 
księgarniach lub wprost w 
Ksiągarni „Stella1*, Cieszyn, 
Śląsk austr. 8701 1 2

(Marmolady) pierwszorzędnej 
jakości w G-ciu gatunkach, 
w blaszanych wiaderkach po 
25 kg po 2 K  za 1 kg. W y
syła się też za zaliczką. Za
mówienia przyjmuje Dom spe- 
dycyjno-koinisowy Goidlust 
ł Ska, Kraków, ul. Andrze
ja Potockiego 3. *8710 1 7

Buclialtar-korespoDclent
posznknje posady, także na godzi
ny. Zgłoszenia list. pod „Korespon- 
dent“ przjjnm jo Adm. „N. Reformy". 

8539 3 3

handlowy, zdolny ekspedyent, 
lub też

oraz praktykant handlowy 
z d ob iig o  domu, la t  14, z u- 
kończwną I I I  kl. realną, gimn. 
lub wydziałową, znajdą zaraz 
posadę. —  Potrzebna również 

zdolna 8601 2 2

feassiorzjsi&a
władająca biegle jeżykiem nie
mieckim w słowie i piśmie, 
biegła w rachunkach i kalku- 
lacyi i pracach kantorowych. 
Oferty tylko pisemne wprost 

do firmy

R e i m  i S k a
Kraków, Eynek 37.

W ołnslyjÓ w Ra pensyonat, willa 
nowa, centralne ogrzewanie, poko
je słoneczne. Geny przystępne. Ul. 
Marszałkowska. 8545 4 10

izgcci ^soialczng
pessukuja posady zaraz lub później. 
Lat 54, żsnaty, Polak, 16 lat pra- 
c»w *ł w skarbie państwa Szczucin, 
pod dyrekcyą p. Jana hr. Myciel- 
rkiego, 4 lata samodzielnie u p. 
Romana hr. Scipiona w Łopusrce 
W ielkiej, obecnie w ordynacyi Prze
worskiej. Zgłoszenia: Józef Warża- 
ła, Dolne, ordrnacya Przeworsk. 

8332 4 4

kos©
umeblowane, 1, 2 iub 3; domowe 
obiady. Kremerowska 14, I  piętra. 

8444 3 3

boro-glicerynowo lanolinowy. jedyny 
środek d o  sk u tesan e j p le lą ga a -  
c y l tw a rzy  i  rąk , polecony i u- 
zuany przez Swiet. Tow. lekarskie 
w Krakowie, do nabycia w tubkach 
po 60 hal Apteka pod „Słońcem*1, 
Kraków, Linia A —B. Wysyłka na 
prowincję. 8341 5 6

jasna, kredensy, kanapy dywano
we, konsole pod lustra, umywalnie, 
aparat piwny, stoliki mahoniowe, 
serwantki, saloniki, łóżka drewnia
no i  żelazne z siatkami i wiele 
ianych rzeczy poleca Chrześcijań
ski magazyn, Kraków, ulica Ko
pernika 13. S577 3 3

okGwki
z żołnierzami, "miłosne, z ży
czeniami, gwiazdkowe i nowo
roczne wysyła najtaniej F. 
Wenzel, największy skład 
kait pocztowych w Czechach, 
Srumov (Brairaau), Cze
chy.

Zamawiać proszę tylko w 
języku niemieckim.

150 próbek opłatnie po 
nadesłaniu 5 K. 6302 7 7 

Cennik zadarmo.

białe flam andzkie, belg ijsk ie  
i niebieskie, bardzo tanio do 
sprzedania. K raków , ul. Sta
rowiślna 10. 8551 3 5

C h ł o p i e c
lat 15, * ukończoną 4 k). realną, 
z dobrym wynikiem, poszukuje miej
sca, najchętniej u dentysty albo 
w biurze, z całem utrzymaniem. — 
Zgłoszenia list. pod Ł .E . 333 przyj
muje Adm. „N.Reformy". 8575 4 0

przcilp,, kuchnia, alkowa dla służ
by, łazienka, spiżarki. Elektryka, 
gaz. róchaud. Od 1-go stycznia. 
G rob lo  3. 8583' 3 3

D J a a c zy c żs l iw s to n a ty lif ,  ukoń- 
44, czony słuchacz filoz., udziela 
lekcyj uczniom szkół średnich, od
dzielnie lub w kompletach z 2— 5 
osób, po JO k e r .  Ź E es ią o z iiie  od 
osoby. Zgłoszenia do Biura d/den
ników Salomonowej, ul. Szczepań
ska, pod „Malem.atylia". 8322 2 D

stenografii niemieckiej. Zgłoszenia 
pod „L . Ł.“  przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy". 86nl 2 3

■ p r i i t f l a i i f i
przyjm ie zaraz firm a F. &  U=

i Laśilsosz, Kra-
8049 10 o

Superior mieszanka 1 
San Jagol
Perłówka > „ a
najlepsza J 
Caracas 1 
Quat.omaia> t  i
Portorico J

H & i& i i i

mieszana
kg K  4'70

4-80

5-00

505

5-10

5-30

Jawa \
Jamajka/ * *  ”
Hondnrasl
Mocca / * B *
Cejlon „ „ „
K a w a  a łep a lon a , l ic rb a ia  1 k a 
k a o  po każdej cenie. Żądajcie cen
ników Bzcsogółowych.,—  Wysyłam 
w pakietach pocztą po 4*/, kg 
albo koleją nieopłacone, z  o c ie 
n ia m  za zaliczką. Dziennie wypala 
moja palarnia do 6000 kg kawy.

Mlrsl M a n ie r Kalfee laport
a *

W icd eA , V., Z ie g d o fe n j j .  23 d

Telefon mdmst. 53/03.
7486 24 24 Rek założenia 1389.

Wielki transport ryb solonych i suszonych nadszedł do handlu

Kraków, S zetvska  S£.
Dla wygody P. T. Klienteli posiada stale na składzie mo
czone, gotowe do przyrządzenia ryby, które tak gotowane 

jak i smarzene nie ustępują rybom rzecznym.
Dla większch zakładów  ceny zniżone. 8450 4 0

Szewscy czeladnicy, luli majstrowie /
szczególnie a prowincyi, pracowici i trzeźwi, znajdą zaraz na cza* 
wojny i  dłużej stałą pracę i  dobry zarobek przy wyrobie obuwia woj
skowego.

P r a k t y k a n c ls z o w s c y s fa r s ! ,  z a m i e j s c o w i  zostaną przyjęci. 
Zgłoszenia pisemne: P  ab ryk a obuwia dla c. i  k. Armii, Kraków, 

Czarnowiejska 27. 8553 6 9

Prezes Rady Nadzorczej

(dawmiej Bazsha Zwśąakawego)
zaprasza P. T. Członków Towarzystwa na

odbyć się mające w  lokalu Towarzystwa we w tarels da la  
28 tjra&nia 1915 r . o godzinie 4 po południa z nastę
pującym

P o rzą d h is m  d z ic a a ym :

1) Odczytanie protokołu ostatniego Ogólnego Zgromadzania;
2) Sprawozdanie rachunkowe Dyrekcyi za rok 1914;
3) Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej z rachunków i czyn

ności Dyrekcyi w rokn 1914;
4) Wylosowanie jednego Członka Rady Nadzorczej i wybór 

jednego członka tejże;
5) Wybór Komisyi rewizyjnej na rok 1915;
6 ) Wnioski co do rozdziału zysku w  roku 1914 osiągniętego;
7) Wnioski i interpelacye. 8703

IM IE N IE M  R A D Y  N A D Z O R C Z E J :

M e s d le r  ESaks GSąMóshl d a r c ia
sekretarz. prezes.

: S » ^

w
artystycznych i praktycznych, stosownych na gwiazdkę, do nabycia za 

bezcen. —  Wystawa od godz. 10— 1-ej i od godz. 3— 6-ej,

SplsIiŁ

H andel żelaza

K ra k ó w ,'u l. S z e w s k a  5
poleca do budowy wszelkiego rodzaju oku
cia ślusarskie, oraz wyprawy kuchenne 
najlepsze naczynie bronzowe ,.Sphinks“ 
i  niebieskie marki ogniotrwałej, także 
i wyroby stalowe ftajlepszej jakości, la
tarki powozowe po bardzo przystępnym 
cenach. Cenniki ilustrowane na żądanie.

8255 6 8

pierwszorzędnej jakości w emaliowanych wiaderkach po 
5l/j kg po K  1‘80 za 1 kg.' Wysyła się też za zaliczką. 
Zamówienia przyjmuje Dom spedyr.yjno-koinisowy GalsSłsst 
i  S l i s ,  K r a & ó w ,  nk Andrzeja Potockiego 3. 8709 1  7

surowej, najtańsz. gatunku 20-70 K, surowej lepszej 2P60 K, najlepszej 
25-20 iv, palonej najtańszej 24-30 K, lepsrei 25‘hO K, najlepszej fe'9-70 
K wysyła wszęd-ńo opłatn o za zHicaka I t ą w y  J .  U m J au y ,
Wiedeń, V III, LerchenfelderstrasU^fAi. Wybmpej herbaty Pouliong 
V* k tr 3 K, najlepszej mieszanki hernaty cesarskiej */< kg 4 K.

87lO 1 6

fab ryk i mebli giątyeb firm y

iav7iadamia uprzejmie, że biuro  w raz z m aga 
zynom zostało przeniesione na 8587 2 o

lis WiSiSS
Pierwsr.y wiedeński konces^nwyftny skład

także wszelkiego rodzaju nprzęż na kunie ma zawsze na ekładzie av bar
dzo wielkim wyborze. K a r e ł  fi-js fcsr. W iedoń , II., Pratei^ rasse 72, 
hotel Nordbahn. Telefon 44.406. 6S41 31 0

5 b Przewyborne 5 Ii

8095 16 44

w opakowaniu czerwono-żółtem wysyła 
opłatnie za zaliczKą 500 ko/.tok za 15 K, 
1000 kostek za 28 K. Fabryka kostek ro
sołowych. Prag*, U., ul. Podskal 1990.

Nr ins. 15. 8713

c. k. Sądu powiatowego cywilnego w Krakowie,
obca św. Tomasza 1. 29,

W środę dnia 15 grudnia 1915 i w dnie następna o go
dzinie 9 rano będą sprzedane;

u b r a n ia  m ę s k ie  I Sisu© c z ę ś c i  s k ł a 
d o w e  u b r a ń , s p r z ę ty  d o m o w e  I la d y

S K l e g J O w e .

Kraków, dnia 13 gradnia 1915.

Bliższe szczegóły na tablicy prząd Halą umieszczone.

U A  1 S K  1 9 1 8 .
] Apostolstwa modlitwy K — -90 ’ 
Legionista Polski . . „ 2*50 , 

| Maryauski . . . . „ — '72
' Narodowy....................„ — -45
i P ia s ta ...........................   1-—
Powszechny . , . . „ 1-45' 
Rolniczo-handlowy . „ — ‘45 
Wesoły kalendarz . . „ — -25 .

Kalendarz krakowski, na karto
nie, format 25 X18 cm K — -30

Kalendarz krakowski, ścienny, 
format 50 X40 cm . K  — -30 ]

i wysyła ra nadesłaniem nale
ży t ości (przesyłka 20 h) lub za 1 

zaliczką:

Kraków, Rynek 1. W.
Odsprzedawcy otrzymują rabat. I

Kersipondenlka
polsko-niemiecka, pisząca biegle na 
maszynie, zo stenografią niemiecką, 
potrzebna zaraz na wyjazd. Zgło
szenia list. pod: Dr. Z. przyjmuje 
Administracja „Nowej Reformy", 

8654 2 2

Poszukiwana
maszyna używana, z widoeznem pi
smem, w dobrym etanie, systemu 
Underwood aibo Remington. Zgło
szenia pod Z. Ł. przyjmuio Admi
nistracja „Nowej Reformy".

8655 2 2

SlfllSI
lub egzaminowanej E a p it i«c «r ii-  
l l< i,  poszukuje S l r u g i i e r y a  H e 
l e n y  S ik o r s S ł i e j  w Krakowie, 
ul. Szewska 22. 8641 2 5

R f l  f in n  Łor‘ na hi pot. star. 
U u ,U U U  Krakowa, mam do nlok. 
w całości. Administracyę domu obej
mę. Zgłoszenia li&t. pod Radca 6 
przyjmuje Admin. „N. Reformy". 

2656 2 3

50 kg po 30 koron, z powodu 
opróżnienia składu, póki zapas star
czy, zaraz do sprzedania. Zgłoszenia 
listowne pod I, IGO przyjmuje 
Administracja „N. Reformy".

8636 2 3

poszukuje służącego, który 7. 
chwilą przyjęcia zostają żoł
nierzem. Umiejący obchodzić 
się 7, końmi wierzchowymi lub 
kucharz ma pierwszeństwo.—  
Zzrłoszenia pod „ŁieryHOM J I8 tł
przyjmuje Administracya „N.
R e fo rm y ". 86-28 3 3

•liililsW
do sprzedania w Makowic. Wiado
mość w Lancelaryi ercyksiążecej 
w Makowie. 8-i66 o 3

^  B t a a a z a
panna, znająca dobrze krawieczyznę 
i białe szycie, oraz znająca się n.\ 
gospodarstwie dninowom, p .siada- 
jąca kilkuletnie chlubne świadectwa, 
przyjmie posadę, wyręczania pani 
domu. Może się zająć dziećmi I'ib 
do samodzielnego zarządu dcŁiem 
od 1 stycznia 1916. Zgło-zenia pod 
U. S. do Biara ogłoszeń i dzien
ników 11. Ilupczyca, Kraków, Jagiel
lońska 7. 8657 2 2

§ f1  ^  b'.’ t : ć* A A

Ceylou (Orange Pekoe), Mbu- 
nig, proszkov,auą najlepszej 

jakości —  poleca

Juli włill-iptłuB

ageacya handlowa.
D la  w iększych  odbiorców, 

oraz dla kupców specyalne
ustępstw a. 8060 2 3

produktów chemicznych Liban Tow. 
Akc. w Borku Fałęckim k/Krakowa 
poszakujo e g z t im iM o w a R e g o  
p a la c z a  f t o l ł o w c g o .  Posada 
do objęcia natychmiast. Zgłoszenia 
pisemne z odpisami świadectw i 
podaniem warunków odesłać należy 
wprost do fabryki w powyższem 
brzmieniu adresu, z dodatkiem: po
czta Podgórze. Zgłoszenia osobiste 
przyjmuje się codziennie od 9 do 
1 pried południem. 8652 3 3

dnia 29 listopada b. r.. idąc ul. Smo
leńsk, plantami, Wiślną, Rynek. 
Długa, zegarek złoty damski w bran- 
zolecie złotej. Łaskawy znalazca 
zechce oddać go przy ul. R&dziwił- 
łowskioj 10, parter, na lewo, gdzie 
otrzyma sowite wynagrodzenie.

■< 8663 2 3

Kola Juliusza
. w  P ecse r .iżyn ie  

poszukuje m ag is tra  farm a-
cy i, 8671

„Pod koroną" w  Nowym Tar
gu poszukuje małżeństwa bez
dzietnego, aby mąż mógł być 
laborantem w aptece — żona 
zaś kucharką. Wierzytelne od
pisy świadectw przed zawar
ciem umowy wymagane.

8670 2 3

asiia l i  m
,w Samborze

poszukuje rutynowanego Irłe- 
row a i& a  dla działu towarów 
żelaznych, oraz k ie ro w n ik a  
dla działu towarów łokciowych.

8630 3 3

murowana, z dużym ogrodem, do 
sprzedania w Bochni, Rzepińska, 
ul. Krakowska Nr 1035. 8566 4 5

MlfliiwcuwjHUłm
koło Krakowa, poszukują po 
m o c » lc y  od 1 stycznia.

8632 2 3

Fachowo tizdolafony

Soriep^asoa& ifts  tsn
superarbitrowauy Leg., poleca się. 
Może przyjąć zastępstwo sprzedaży 
fortenianów i pianiu. Michał Wąso
wicz, Kraków, Karmelicka 7, parter. 

8202 9 10

i i i  i i s i i
poszukuje się dla owoców po
łudniowych i towarów kolo
nialnych. Zgłoszenia przyjmu
je Administracya „N. Refor
my" pod £833. 8631 2 3

p e a s j/ U E ie i  I c s s a l s s y  

d l a  &2Ś3GI I s s ls f iz le ż y
otwarty zostanie dnia 1 styczniu 
1ii}0 r, W Y j a S U T c n J p  JwTgn 
JlaszerYska, Kraków, ul. Urzędni
cza 9, od godz. 3—5, oroz JaUwiga 
Klemensiewiczów*, Rynek 45, I p., 
od godz. 9— 12 przed oł. 8016 2 3

kepuję. Ulica Mikołajska 1. 8, I  p. 
8446 5 6

Tanio! Tacie!
Duży zapas różnych

s e M w e ! s 3 l a l e k

t o w a s ? ^
pczcstułych zs sklepu, częś,-.;cwo do 
sprzedania we fabryce Kofa, ulica 
ErswosJersiie 33, od g.

8448 5 5

eaee® siyrglsRls
do dań gablnetowycli k.tiwilc, a,ia- 
nas i t. d., oraz gruszki, wysyła 

skrzyneczkach, po 5 kg za za
liczką 4 K  80 h Adolf Borghofer, 
hodowca szlachetnych owoców, Pi- 
schelsJorf. Styrya. 8416 8 25

" I  d © E 2 S © a S B »£ ą Ź C C M !ia
nastręcza się dowodnie 30 do 40 K  
dziennego zr.robku przez sprzedaż 
nowego artykułu, mającego pokop 
w każdym domu. Wyjaśnień cuzitla 
Adolf Oppcnbeim, Mor. Ostrawa, 
Bruckr.-n-tasso 13. 8629 2 10

■  r$ § Ę  I- i

phW r. Ł__i  ttatśA Ł -.» ław

dnzo, małe i maleńkie, nbicraus i 
nioubr., drogie i tanie, z blaszane- 
mi i  poroel. głowami i

różnego rodzaju świeżo nadeszły. 
Ul. Wolska I, w Krakowie. 8604 3 i*J

Newo otworzona solidna pracownia stolarska

Piotra G a ra  w Krakowie, strrj ulicy Senackiej L. 11
wykonuje wszelkie roboty w  zakres stolarstwa wchodzące, oraz przyj
mują reparacye i odnawia staTe antyki. 8662 2 5

D aia  23 p u p c ia  S3I5 r . odbędzie się w kanselaryi 
gminnej w Prądniku Czerwonym ofertowa SśCyftasya na 
pobór dodatków gminnych od napojów spirytusowych, piwa, 
miodu, rumu, rozolisów i  nalewek miodowych, za czas od 
1-go stycznia 1916 do 31-go grudnia 1916. Warunki są do 
przejrzenia w  Urzędzie gminnym w  Prądniku Czerwonym, 
między godz. 9 a 11-tą rano i  od 3 do 5-tej po południu.

8661 2 3 Naczelnik gminy; A n d rz s j S itko.

Panienka
uzdolniona w krawieczyźnie, poszu
kuje roboty w domach prywatnyrh, 
w miejscu lub na prowincyi. Zgło
szenia pod „Anna“  przyjmuje Adm. 
„N. Reformy". 8647 2 2

[Bpi 8-BMtnaj
do oddania za swego. Wiadomość: 
u dozorcy domu, ul. Blich L 4. 

8512 7 7

Nowa

i I S * P 5iii
z oznaczeniem pozycji wojsk 
w Rosyi, Francyi, Włoszech, 

| Turcyi i Serbii wyszła z 
druku — Za nadesłaniem 
80 halerzy wysyła księgur- \ nia 5. E. Friedieina, Kra* 

| ków, róg ul. Grodzkiej.

bbsMj 4 6

Chciałabym przygotować się do

matury gimnazyainsj
i poszukuję odpowiedniego nauczy
ciela. Zgłoszenia pod „ u c z e n ic a * *  
przyjmuje Adm. „Nowej Reformy". 

8614 2 3

K u efca rk a
znająca się b. dobrze na prowadze
niu kuchni, większej restauracji 
lub kuchni wojskowej, poszukuj, 
zajęcia od 15 b. m. lub 1 stycznia. 
Zgłoszenia pod A. 22. przyjmuje 
Adm. „N. Reformy". 8t>24 3 3

Wincentego hr. Łosia (Dębniki, 
XT, Tyniecka 55), wysortowały do 
sprzedania cały dział archiw&lij, 
złożony z papierów, aktów grodz
kich, dokumentów, stanowiących 
materyały do historyi parnsot pol
skich rodów. Zapotrzebowania zgła
szać w księgarni Katolickiej Dra 
Małkowskiego, ul. Fioryańska Nr 1. 

' 8617 2 2

P ie r o ż k ó w ,  M o rs c y ® 1 
Jas*yyt. j L

gołąbków, pasztecików, naleśników, 
eguinin słodkich i różnych sma

cznych potraw dostaćmoina wKuch- 
ni Jarsldej „Przyroda", Rynek 45, 
I  p., Linia A-B. 8616 2 3

/

na kawiarnię do wydzierżawienia. 
Zgłoszenia pisemne pod fŁ  E. 
przyjmuje Administr. „N. Reformy". 

8530 3 3

Mtlym p^rltisii m  Jw ia z ffif
dla dzieci i starszych są 
Zagadki Stef. Zaleskiego

w 22 rodzajach i  620 przykładach. 
Cena egzempl. w płótnie 3 K, w  
kartonie 2 K. Do nabycia w Skła
dnicy pedagogicznej (Kraków, ni 
Bp.rorego 1) f w ksicgwrniach. . Na 
przesyłkę poleconą należy dolączvć 
45 hak), 8402 4 4

w Krakowie, ul. Słay/kcwska I. 3,
dostiriza wsae kich, gdziekolwiek 
wydanych książek, rnap, kalenda
rzy, atlasów, nut, czasopism i żur- 
nali z możliwą szybkością. 8442 5 5

K a p e lu s ze  zisnown
oraz krapawo w wielsim wyborze. 
Cij3 .y Ł a a c zs i3  zn iżcr.c . Jadwi
ga Polierowa. Grodzka 3, I  piętro 

8240 5 10

B jg jla  w£
zaopiekuje się dziećmi lub do to- 
w«rzystrt'a, stwo'zy miłe waruniu 
osoba wybitnie inteligentna, w śre
dnim wioku. Lor ifz , poczta St;óże. 

8401 4 4

z kilkuletnią praktyką, oraz kores
pondentka polsko-niemiecka, ze ste
nografią i biegłem pismem na aa- 
czyuio. poszukuje porn-R . Zgłoszenia 
listowne pod „ffcsJaaMby&a** p'7yj- 
mujo Adm. „N. Reiormy**.

8348 5 5

tyyuPE? gruntownie kilkoletui nau
czycie! w drodze korespondencyjnej, 
z a  4D k u roa . Gwarantnjo pise
mnie za wyuczenio, w przeciwnym 
razie zwrut pienię-izy. Adres:

G -Fa fc^w iC K , E r a h ś w ,  
u l. Flcryadsha 30, 11 piętra.

8323 7 10

filmów kinematograficznych „Saer- 
ku r 'J, W lŁdO ii, k l iL ,  ileiT.sdor- 
fbistrasse 10/10, poleca filmy: dra 
maty, komiczne, tygodniki wojen
no i t. d. po bardzo przystępnych 
cenach. 8373 5 6

odróź 10800
objeżdżającego Galicję i Królestwo, 
poszukuje do sprzedaży artykułów 
codziennego użytku krajowa fabry
ka. Zgłoszenia listowne przyjmuje 
Administracya „N. Reformy" pod 
„A. B. 1915". 8623 2 8

urzędnik państwowy IX  rangi, za^ 
wiza znajomość w celu matrymo
nialnym z panną lab bezdzietną 
wdową do lat 30. Posag wymagany. 
Pośrednictwo dopuszczalne. Poważna 
zgłoszenia do dni 14 pod „Protos 36“  
przyjmuje Administracya „N. Re
formy". 8642 2 3

Z  drukarni L iterack ie j w  K rakow ie* ul, Jagiellońska L , 1Ł Rządca drukarni L , K , Górski,


